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Wielka manifestacja morska wGdyni
,,Polsko, baczność! — frontem do morza!

Gdynia, 23. 2. Pod protektoratem p

Prezydenta Rzplitej prof. Ignacego Mo
ścickiego, p. marszałka Piłsudskiego, p.
ministra przemysłu i handlu Kwiatkow
skiego jako obywateli honorowych mia
sta Gdyni odbyła się tu w 10-lecie odzy
skania Bałtyku ogólno-polska manife
stacja morska.

W uroczystościach tych wzięli udział

p. minister przemysłu i handlu Kwiat
kowskijako reprezentant p. Prezyden
ta Rzplitej, szef kierownictwa marynar
kiwojennej wMin. Spr. Wojsk,koman
dor Świrskijako przedstawiciel p. mar
szałka Piłsudskiego, m arszałek Senatu
dr. Szymański, ks. biskup sufragan
chełmiński Dominik, członkowie komi
sji artystycznej budowy pomnika Zje
dnoczenia Ziem Polskich w Gdyni z

prof. Kamienieckim i prof. Ruszczycem
n a czele itd.

Przybyłych gości z p. min. Kwiatkow
skim na czele oczekiwała na dworcu w

Gdyni kompanja honorowa marynarki
wojennej,ponadto oczekiwali p. prezy
dent dr. Bilek, dyrektor gdańskiej dy
rekcji kolei inż. Dobrzycki, prezes dy
rekcji poczt i telegrafów M aciejewskiz
Bydgoszczy (dozorujący od kilku dni

budowę wielkiej radjostacji na wybrze
żu), starosta grodzki Poierski,dowódca
floty wojennej Rzplitej Polskiej koman
dor Unrug oraz inni przedstawiciele
władz rządowych, morskich i wojska.

Po powitaniu przybyli goście zwiedzi
li gmach szkoły handlu morskiego,po-
czem udali się do nowego (prowizorycz
nego) kościoła parafjalnego na uroczy
ste nabożeństwo,które celebrował ks.

biskup Dominik.

W czasie nabożeństwa wygłosił pod
niosłe kazanie patrjotyczne ks. dr. Ro
gala z Pelplina,poćzem odbyła się przed
p. min. Kwiatkowskim i komandorem

Świrskim defilada, w której brały u-

dział oddziały marjmarki wojennej,
straży granicznej, szkoły morskiej w

Tczewie, bractwo kurkowe, oddziały PW

i organizacje społeczne, cztery korp ora
cje akademickie politechniki gdańskiej
i tak dalej. W pochodzie niesiono kil
kadziesiąt sztandarów i transparentów.

Po defiladzie udali się zebrani wraz z

przybyłymigośćmi nad brzeg morzana

uroczystą akademję.
Akademja rozpoczęła się przemówie

niem prezesa Federacji Bergera z Gdyni,
który podkreślił wielkie znaczenie dzi
siejszych uroczystości oraz konieczność

rozbudowy floty polskiej. Drugi zkolei

zabrał głos przedstawiciel rybaków
Kohnke z Helu,przemawiając imieniem

Kaszubów. Imieniem załóg okrętowych
Żeglugi Polskiej przemawiał kapitan
Bramiński,podkreślając olbrzymie zna
czenie dla państwa i narodu polskiego
posiadanie i coraz większe rozbudowy
wanie polskiej floty. Po wygłoszeniu
przez inż. Zuskego ustępów z powieści
Żeromskiego o morzu, zabrał głos m in.

Kwiatkowski,który oświadczył m. in.:

Święcimy dziś uroczystość niezwykłą.
Święto dzisiejsze jest świętem przeszło
ści i przyszłości. Reprezentowany jest
tu dziś u podnóża Bałtyku cały naród

polski, od morza do Karpat, od Pozna
nia do Wilna, od Katowic do Wołynia.
Moiemy tu wspominać ubiegłe długie
lata, w których pozbawieni byliśmy sa
modzielności i w czasie których obcy
o nas stanowili. Dziś chodzi o to, czy

mamy być przedmiotem historji, czy bi
siorja ma h^ć pisana na naszych p i e 

cach, albo też czy sami mamy pisać hi-

storję.
Dziśjest naszym ideałem rozwójGdy

ni, rozwójfloty iwybrzeża.Tu musimy
wyzyskać każdą piędź pracy dla dobra

naszego kraju. Nasza praca w tej dzie
dzinie postępuje naprzód i daje dodatnie

rezultaty. Jestem szczęśliwy, że mo
gę zakomunikować wam dziś radosną
wiadomość — oto przed kilku dniami

zawarliśmy nową umowę, która w 10-le-

cie objęcia wybrzeża morskiego podwoi
nasz tonaż morski. Dostaniemy 3 stat
ki—jak na nasze warunki olbrzymie —

każdy po 15 lys. tonn,statki które jeź
dzić będą na drugą półkulę świata, aby
zaświadczyć, że Polska o swem wybrze
żu myśli i pamięta.

Apelując do młodzieży, aby uko
chawszy morze polskie, stała się pio

nierem miłości w całym narodzie, p. mi
nister zakończył swe przemówienie sło
wami: ,,PolskoI Baczność! Frontem do
morza!"

Dalej po przemówieniu p. marszałka

senatu dr. Szymańskiego akademję za
kończono odśpiewaniem przez chór m a
rynarzy hymnu ,,Nasz Bałtyk'* i odegra
niem fanfary.

Na uroczystości obecny był również
komisarz generalny Rzplitej Polskiej w

Gdańsku, minister Strassburger i zna
ny działacz Czyżewski z Gdańska.

Redakcje pism pomorskich zastą
pione były licznie; ,,Dziennik Bydgoski"
reprezentował red. Nowakowski.

Osobna delegacja złożyła wieniec
na grobieś.p.Antoniego Abrahama,de
legata ludności kaszubskiej podczas
konferencji pokojowej w Wersalu.

Sowiety otwarcie mówią o wojnie.
Pierwsza odpowiedź oficjalna na orędzie Ojca św.

(Telefonem od własnego korespondenta).
Berlin,24.2. Drogąprzez Kowno na

deszła z Moskwy wiadomość, że w sobo
tę odbyły się'tam wielkie uroczystości
z powodu 12-1ecia istnienia czerwonej
armji. Komisarz wojenny Woroszyłow
wydał odezwę do żołnierzy, w której
podkreślił trudności położenia między
narodowego i rzekomą nagonkę całego
świata na unję sowiecką. Kapitalistów
światowych poparł w tej nagoncepapież
oraz dostojnicy kościelni.Sowiety, mi
łujący pokój, muszą odpowiedzieć na tę

prowokację wzmocnieniem swoich sił

zbrojnych.
Zastępca przewodniczącego rewolu

cyjnej rady wojennej komisarz Un-

szlicht oświadczył: Twórzmy pierwszo
rzędną armję. Przygotujmy miłjony lu
dzi do przyszłej wojny.Nie wolno nam

jednak zapomnieć, że poważnym współ
czynnikiem zwycięstwa jest jednocze
nie mas ludowych na całym świecie do
koła sztandaru komunizmu,republiki
światowej i obrony proletarjatu. B.

Rumunja spodziewa sie ataku
sowieckiego na Besarabje.

(Telefonem od własnego korespondenta).
Berlin, 24. 2 . Niedzielny ,,Berliner

Tageblatt" podaje obszerną wiadomość

swojego bukareszteńskiego korespon
denta, dotyczącą obaw kół politycznych
w Rumunji przed ewentualnym zbroj
nym atakiem ze strony Rosji sowiec
kiej. Gazeta bukareszteńska ,,Adeve-
rul" pisze o grożącej ofensywie rosyj
skiej na zasadzie wiadomości otrzyma
nych z rum uńskich kół oficjalnych.
Rumunja otrzymała ostrzeżenie od wiel
kich mocarstw,że na wypadek zwięk
szenia się trudności wewnętrznych w

Samochód admirała
najechał na generała.

Niezwykłe zajście na nlicach Tnlonn.

(Własna służba telegraficzna Dz. Bydg.)
Paryż, 24.2 .ZTulonu donoszą o nie-

słychanem zajściu, jakie miało miejsce
na ulicy we francuskim porcie wojen
nym. Samochód komendanta marynar
ki admirała Laborde najechał na rogu

ulicy na generała piechoty Henry. Ge
nerał rozgniewał się do tego stopnia, że

wybił szybę w' samochodzie i starał się
admirała uderzyć.Szofer, który miał

dużą przytomność umysłu i zauważył
ludzi gapiących się na powaśnionych o-

ficerów, delikatnie wsunął generała w

środek samochodu, zamknął drzwi i nie

wiedząc, jak sobie poradzić skierował
auto do najbliższego posterunku poli
cyjnego. Generałowie tymczasem po
godzili się,liczni widzowie w Tulonie

mieli jednakże przez chwilę sensację
pierwszorzędną. W.

Rosji oraz przy ewentualnem zerwaniu
stosunków pomiędzy Francją i Anglją
a Rosją możliwa jest próba ataku so
wietów na Besarabję.

Pozatem zwrócił uwagę attache woj
skowy polski rządowi rumuńskiemu, że

na Ukrainie sowieckiej koncentrują się
silne oddziały lotnicze rosyjskie,co mo
że być uważane za znak projektowane
go ataku.

Prasa rumuńska zapatruje się na sto
sunki rosyjskie bardzo poważnie i za
znacza przytem, że ludność besarabska

cierpi skutkiem złej sytuacji gospodar
czej, nie jest jednakże skomunizowana,
na odwrót, nienawidzibolszewików.

B.

Otwarcie
instytutu naukowego dla badania

Europy Wschodniej.
Wilno, 23. 2. (PAT). W Wilnie od

było się uroczyste otwarcie Instytutu
naukowo - badawczego Europy wscho
dniej. Ceł instytutu polega na badaniu

historycznem, geograficznem, gospodar-
czem, kulturalnem , społecznem i poli-
tycznem ziem i formacyj państwowych,
położonych między Morzem Czarnem, a

Bałtykiem , oraz ludów teren ten za
mieszkujących, jak również szerzenie

wiedzy.

Kradzież dokumentów
historycznych

z archiwum państwowego.
Warszawa,23. 2. (PAT). W archi

wum akt dawnych przy archiwum pań-
stwowem dokonywano od pewnego cza
su systematycznej kradzieży dokumen
tów historycznych z czasów Księstwa
Warszawskiego. Zawiadomione władze

policyjne i sądowe przeprowadziły do
chodzenia i część tych dokumentów m.

in. listy do księcia Józefa Poniatowskie
go i korespondencję Fryderyka Augusta
odebrały ańtykwarniom warszawskim,
gdzie usiłowano je spieniężyć. W

związku z tą kradzieżą aresztowano by
łego woźnego, który mieszkał przy tem

archiwum i miał dostęp do akt.

Młodzież polska fest religijna
Warszawa, 24. 2.(Telefonem). Na u-

niwersytecie warszawskim odbyło się
walne zebranie wyborcze Bratniej Po
mocy. Wzbudziło ono zainteresowanie
wśród starszego społeczeństwa a to z

tego względu, gdyż obóz sanacyjny dą
żył do osiągnięcia większych wpły
wów wśród młodzieży. Od szeregu dni

pisma tego obozu prowadziły akcję wy
borczą, nie pozostały im dłużne pisma
obozu narodowego. Okazało się, że

wpływy sanacji nie są wielkie, gdyż na

991 głosujących, kandydat młodzieży
narodowej uzyskał 661 głosów a kan
dydat sanacyjny tylko 178 głosów. Na

uwagę zasługuje niemal jednomyślna
uchwala młodzieży domagająca się za
wieszenia krzyży we wszystkich salach

wykładowych uniwersytetu.

Chautemps rozwiąże parlament,
jeżeli nie uzyska jego poparcia.

Paryż,23.2. (AW) Mimo, że prawie
cała prasa przyjęła nowy gabinet dość

przychylnie, pozycja w parlamencie
przedstawia się bardzo krytycznie. Ga
binet ten może się jedynie trzymać
przez silne poparcie socjalistów. Jeżeli

większość w izbie będzie się przeciw
stawiała to Cbautemps odwoła się do

wyborców. Zapowiedź rozwiązania par
lamentu wywołuje w kołach politycz
nych ogromne wrażenie.

Trudne położenie rządu Rzeszy.
Koalicji grozi rozbicie.

(Telefonem od własnegokorespondenta).
Berlin, 24. 2. Sytuacja rządowa jest

bardzo trudna. Zdaje się, że rząd Rze
szy nawet na wypadek przepchania pla
nu Younga oraz umowy wyrównawczej
z Polską znajdzie się w przeciągu naj
bliższych tygodni znowu w położeniu
krytycznem. Plan Younga oraz umowa

wyrównawcza z Polską mają pewne
szanse przejścia jako konieczność po
lityki zagranicznej,natomiast bardzo

trudne jest położenie rządu w sprawie
podatków. Zła sytuacja finansów rzą
dowych wymaga bowiem podwyższenia

podatków, a tutaj istnieją zasadnicze

przeciwieństwa pomiędzy socjalistami
a niemiecką partją ludową, reprezentu
jącą przemysłowców. Obie te partje na
leżą do t. zw. wielkiej koalicji rządowej,
w rzeczywistości jednak są z sobą zapeł
nię skłócone. Rzeczą prawdopodobną
jest, że rząd Rzeszy ulegnie zmianie w

ten sposób, iż socjaliści ustąpią,nato
miast nie jest jasne, jak ukształtują się
stosunki w Prusach, gdzie socjaliści od-

grywając dzisiaj główną rolę. B.
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Niedopuszczalna gra.
Przyjaźń endecko-socfalistyczna.

W sobotę 22 bm. odbyło się posiedze
nie komisji wojskowej, zwołane przez
marszałka Daszyńskiego dla umożli
wienia wyboru nowego przewodniczą
cego. Jak wiadomo, dotychczasowy
przewodniczący tej komisji p. Kościał-

kowski złożył swój mandat, uważając,
że nie może być przewodniczącym cia--

ła, które ze względów politycznej opo
zycji przeprowadza nierzeczowe wnio
ski, skierowane przeciw marszałkowi
Piłsudskiemu. Po zagajeniu posiedzenia
przez posła Snopczyńskiego, członek

Klubu Narodowego, poseł Trąrapezyń-
ski po krótkiej dyskusji formalnej za
proponował na przewodniczącego posła
Pająka z Polskiej P artjl Socjalistycz
nej. W niosek ten uzyskał większość,
chociaż go drugi członek komisji woj
skowej z ramienia Klubu Narodowego
ks. poseł Nowakowski nie poparł.

Skandaliczne to zajście, wywołane
przez posła Trąmpczyńskiego, było
przez całą sobotę przedmiotem ożywio
nych rozmów. Trzeba wiedzieć, że po
seł Pająk jest gorącym zwolennikiem

rozbrojenia Polski. W czasie dyskusji
nad budżetem Min. Spraw Wojskowych
zgłosił wniosek, aby stan liczebny ar-

mji zmniejszono o 60000 ludzi. Od nie
go wyszły wszystkie wnioski, ograni
czające wydatki M. S. Wojskowych,
między innemi także funduszu dyspo
zycyjnego, używane-go według oświad
czenia marszałka Piłsudskiego na wal
kę ze szpiegostwem. On to wystąpił
przeciw praktykom religijnym w woj
sku. Wybór, tego zdeklarowanego anty-
militarysty, nie uznającego niebezpie
czeństw, grożących Polsce ze zewnątrz,
uważane jest w kolach politycznych
Warszawy za wyraźne rzucenie rękawi
cy marszałkowi Piłsudskiemu,którego
się wyborem tego człowieka na prze
wodniczącego komisji wojskowej chce

sprowokowaać do rozgrywki.
Ludzie, trzeźwo patrzący na rozwój

wypadków w Polsce, są rzetelnie zanie
pokojeni. Nawet w kołach Klubu Naro
dowego z niepokojem śledzą niepoczy
talne Wprost występy swego wodza. Ni
kłą tylko garstka polityków stara się
tlómaezyć ostatnie wystąpienie swego
wodza żelazną logiką, która prze do

rozgrywki.
Gdzież tu rozum polityczny?! Pchać

do rozgrywki, a więc zaostrzenia walk

wewnętrznych, w chwili okropnego
przesilenia gospodarczego, kiedy ogól
na nędza zgromadziła masę materja-
łów wybuchowych, toć to szaleństwo!

Wybory w Sandomierskiem
odbyły się bez większego zaintonowania.

Warszawa, 8,4. 2. (Telefonem). Z Sando
mierza, gdzie jak wiadomo, odbywały się
dodatkowe wybory do Sejmu, donoszą, że

odbywały się w nastroju obojętnym. Gło
sowało zaledwie 50% uprawnionych do gło
sowania, podczas gdy w roku 1928 okręg
ten wyróżnił się dużą liczbą głosujących,
dochodzącą do 80%. W Sandomierzu nie

było. ani jednego kandydata na posła, nie

zorganizowano też żadnego zebrania przed
wyborczego. Ze względu na wielkie od
ległości między poszczególnemi okręgami
wyborczemi a centralnem biurem wybór-
czem, wynik ogłoszony będzie dopiero dziś

'Wieczorem. Jeżeli chodzi o szanse poszcze
gólnych list, to przebija wyraźna strata dla
P. P . S . Zobwodów wiejskich meldują
znaczny spadek głosów Wyzwolenia.Wzro
sły natomiast wpływy Stronnictwa Chłop
skiego, które zamiast jednego mandatu

osiągnie 2 mandaty. Wyzwolenie może stra
cić jeden z dwóch posiadanych dotychczas
mandatów. P. P . S. straci napewno jeden
mandat, a kto wie, czy wogóle przeprowa
dzi jednego kandydata. O piąty mandat

rozegra się walka między mniejszościami
narodowemi i narodowcami. Lista bloku
Piasta i Cb. D .cieszyła się większem popar
ciem na wsiach niż w ii.... eczkach. Lista

komunistyczna nie odgrywała większej roli.'

Bardzo intensywny udział w wyborach brali

żydzi.

Londyn, 23. 2. (AW) W Atenach spadła
w sobotę tropikalna ulewa, która wyrzą
dziła olbrzymie szkody. Potoki wody znisz
czyły kilkadziesiąt domów, tak, że 600 ro
dzin pozostało bez dachu nad głową. B esób

utonęło. Rząd przedsięwziął akcję pomocy
ofiarom katastrbfalnej ulewy,

Rewolucja pałacowa w Monaco.
(Własna służba telegraficzna Dz. Bydg .)

Paryż, 24. 2. W operetkowem pań
stwie Monaco, utrzymującem się, jak
wiadomo, z kasyna gry, gdzie wszyscy

poddani są w szczęśliwem położeniu,
gdyż nie płacą podatków, nastąpiła pa
łacowa rewolucja. Mianowicie panują
cy książę Ludwik rozwiązał parlament,
t. zn, radę gminną i rozpisał nowe wy
bory na dzień 9 marca. Pow'odem tak

energicznego kroku były niesnaski w

rodzinie książęcej, Charlotta pokłóciła
się ze swoim mężem księciem Piotrem

i oświadczyła, że jeżeli nie wyjedzie z

Monaco, to ona opuści kraj. Książę
Piotr wyjechał rzeczywiście poza obręb
państwa i udał się do odległego o29mi
nut Cannes, gdzie oddał swoje dzieci

pod opiekę księżniczki Vendome, po
czem oczekuje w spokoju dalszych kro
ków swojej rozgniew'anej małżonki.

Prasa paryska szeroko komentuje o-

peretkowe zdarzenie i grozi domowi

książęcemu w Monaco, żeby zaprowa
dził porządek, bo inaczej rząd francuski

uspokoi swojego rozbrykanego wasala.
W.

Wrzenie w Związku Inwalidów WpiennycjlL
Burzliwe obrady zarządu głównego*

Warszawa, 24. 2. (tel. wł.) W sobotę i

niedzielę (22 i 23 bm.) obradował w

Warszaw'ie zarząd główny Zw'iązku In
walidów Wojennych R. P . Przedmio
tem obrad były przedewszystkiem
w'nioski, zgłoszone w Sejmie w kierun
ku now'eliz-acji ustawy inwalidzkiej.
Jak wiadomo, jeden z wniosków, zło
żony przez Klub Bebe, a podpisany
przez przewodniczącego Wydziału Wy
konaw'czego posła Karkoszkę i prezesa

Rady Głównej Związku posła Snop
czyńskiego, narusza w poważnej mie

rze dotychczasow'y stan prawmy z wiel
ką szkodę dla inwalidów' i wdów'. Po

bardzo burzliwych obradach sprawo
zdanie posła Karkoszki przyjęto do

wiadomości z zastrzeżeniem, że projekt
now'eli, zgłoszony przez Bezpartyjny
Klub Współpracy z Rządem, zostanie
dziś w'ycofany. Prezesa Rady Głównej
posła Snopczyńskiego zmuszono wnio
skiem o w'otum nieufności do ustąpie
nia. Funkcje prezesa Rady Głównej ob
jął p. Werc z Kościana.

Morderstwo rabunkowe
w Poznaniu.

Dla 50 zł zabił eksoediemke skleou. - Dzielna policja
aresztowała zbrodniarza.

W ub. sobotę o godz. 7 wieczorem w

Poznaniu dokonano ohydnego morder
stwa rabunkowego w filji piekarskiej
Ruprechta przy ul. Grunwaldzkiej nr.

31. Gdy miano już zamykać sklep
wszedł w pewnej chwili nieznany oso
bnik, który zastawszy tylko ekspedjent-
kę El. Lewandowską zażądał od niej
wydania pieniędzy. Gdy L. chciała

wszcząć alarm osobnik ów strzelił do

niej z rewolweru, kładąc ją trupem na

miejscu.
Wszczęte przez policję natychmia

stowe śledztwo doprowadziło do ujęcia
zbrodniarza tego samego dnia o godz. 2
w nocy.

Na ślad zbrodniarza natrafiono w na
stępujący sposób: Do policji zgłosił się
pewien żołnierz z 15 pułk. uł., który o-

świadczył, iż przed godz. 7 wiecz. chciał

kupić pieczywo w powyższym sklepie,
jednak zastał drzwi zamknięte. W pe
wnej chwili ukazał się we drzwiach ja
kiś młody osobnik, który oświadczył
mu, iż sklep jest zamknięty.

Na podstawie ustalonego przez owe

go żołnierza rysopisu zbrodniarza -—

posterunkowy Wojezak zatrzymał na

przedmieściu osobnika, którego rysopis
zgadzał się z poszukiwanym zbrodnia
rzem. Znaleziono przy nim 2 rewolwe
ry i kilkadziesiąt naboi.

Osobnik ów przyznał się do swej;
zbrodni, jak'rów'nież do całego szeregu;
kradzież/ Zbrodniarza, który nazywa

się Edmund Gromkowski,1lat 27, zam .

przy ul. Gołębiej odprow'adzono do

więzienia.

Urzędnicy państwowi otrzymają 29%
dodatek mieszkaniowy.

Jak się dowiadujemy, zostanie w

dniu 1 marca br. wypłacony pracowni
kom państwow'ym, jak: pracownikom
monopolowym miesięcznie płatnym do
datek mieszkaniowy w wysokości 20%

sumy uposażeniowej. Uchwala Sejmu
w tym względzie zapadła 18 bm, Zarzą
dzenie to nie obejmuje robotników mo
nopolów' tytoniow'ego i spirytusowego
dziennie płatnych.

Obrady różnych komlsyj.
W sobotę odbyło się posiedzenie.sej

mowej komisji wojskowej dla dokona
nia wyboru prezesa. Poseł Trąmpczyń-
ski zgłosił kandydaturę posła Pająka
(PPS). Poseł Kościałkowski podtrzy
mał swą rezygnację, podkreślając je
dnocześnie, że klub BB. nie ubiega się
o stanowisko prezesa komisji. Wobec

tego wybrano socjalistę Pająka.
Na posiedzeniu podkomisji skarbo

wej sejmu omawiano wniosek posła
Spitzera (niem.) w sprawie nowelizacji
przepisów o pozwoleniu na wyszynk al
koholu.

Na posiedzeniu senackiej komisji
skarbowo-budżetowej przyjęto bez zmian

projekt ustawy o wypłaceniu części za
ległego dodatku mieszkaniowego za rok

1928 funkcjonariuszom państwowym,
sędziom, prokuratorom, wojskowym i

emerytom.
Przy obradach nad budżetem mini

sterstwa poczt i telegrafów senator So
kołowski (PPS) podkreślił, że całość go
spoda/ki ministerstwa wykazuje zna
czne polepszenie w porównaniu z ro
kiem zeszłym.

Senator Ewert (BB) domagał się
wprowadzenia transmisji kazań ewan
gelickich, wskazując, że ewangelicy pol
scy zmuszeni są słuchać dotychczas ka
zań, nadawanych przez radjo z Berlina.

Wiceminister Dobrowolski odpowiedział
na to, że trudność polega na tem, że o

tej samej godzinie nadawane są kaza
nia katolickie z Poznania,

Z procesu przeciwko Czumie i towarzyszom.
Przewód sadowy zamknięty.

Sosnowiec, 24. 2. (AW.) W sobotę za
kończył się przewód sądow'y w procesie
przeciwko PPS lewicy z b. posłem Czu
jną na czele. Świadek Olearczyk
stw'ierdził autentyczność przysłanego z

Brześcia kwitu, który usiłował połknąć
przy aresztowaniu oskarżony Gadomski,
następnie biegli badali oskarżonego Bar
dzińskiego, który ośw'iadczył, że notat
ki znalezione w' jego mieszkaniu pisane
były przez komunistę Morgensterna. Po

wysłuchaniu opinji biegłych, zabrał głos
prokurator, który podzielił oskarżonych
na 3 grupy: członków KPP, ZMK i PPS

lewicy. Przedstawiwszy dowody i fakty
które ustaliły łączność P. P . S . lewi
cyzK.K.P .stwierdził,żeP.P.S.lewica
działa na szkodę państwa i domaga się
skazania wszystkich oskarżonych. O-
brońca dr. Bręiter w 3-godzinnem prze
mówieniu usiłow'ał zbić Wywody proku
ratora, dowodząc, że PPS lewica jest
partją samodzielną, utworzoną na zasa
dach czystego marksizmu. Adwokat Du-

racz, występujący w obronie członków
ZMK. i KPP . stara się osłabić obcią
żające zeznania Buczka, Zengera i Ru-

miana. W obronie pozostałych oskarżo
nych przemawiali adwokaci Szumański
i Dąbrowski. Oskarżony Czuma bronił

się sam. Nastąpiła replika prokurato
ra i przemówienia oskarżonych. Wyrok
zapadnie praw'dopodobnie we wtorek.

- Kielce,'23. 2. (PAT). Kielce święciły
w'czoraj uroczyste otwarcie ruchomej
W'ystaw'y przem ysłu krajowego.

Skąd tyle rewolwerów?

W Paryżu rozegrał się krwaw'y dra
mat małżeński. Mążi żona po sprzeczce

pa ile zazdrości chwycili rewolwery i

oddali do siebie naw'zajem szejreg strz%-

lów. Mąż padł trupem na miejscu, żo
na odniosła ciężkie rany.

Wiadomości soortowe.
Mistrzem Polski w grze hokejowej

został warszawski A. Z, S.

Krynica, 23. 2. (PAT) W niedzielę odbyiy
się finały mistrzostw hokejowych Polski,
rozegrane w Krynicy. A. Z. S. (Warszawa)
rozegrał tego dnia oba zaległe mecze z Po
gonią i Łegją i remisując w jednem spot
kaniu, a wygrywając drugie, zdobył mi
strzostwo Polski: A. Z. S. (Warszawa) ~~

Pogoń (Lwów), A. Z. S. (Warszawa - Legja
Warszawa 2:0 (0:0, 0:0, 2:0). Ostateczna ko
lejność drużyn w finale:- 1) A. Z. S. (War
szawa) 3 punkty; 2) Pogoń 2 pfct; 3) Legjs,
1 pkt. Wieczorem odbyło się rozdanie na
gród i podwieczorek, wydany na cześć u-

częstników turnieju przez komisję zdrojo
wą w Krynicy.

Jak faszyści popierają sport.
Rzym, 23. 2. (PAT) Dyrekcja partji fa

szystowskiej ustanowiła nagrodę 10.000lirów
studentowi faszystowskiemu, który osiągnie
w roku obecnym dyplom cum eximia laude

oraz najlepszą klasyfikację w zawodach

sportowych.

Zanosi sio na ,,strajk4s kupców!
Warszawa, 24. 2. (teł. wł.) Wczoraj

odbyło się w Warszawie zgromadzenie
kupców zwołane przez centralny zwią
zek detalicznego kupiectwa chrześci
jańskiego. Przybyło około 1000 osób.

Nastrój był bardzo podniecony. Wszy
scy mówcy wypowiedzieli się przeciwko
rządowemu projektowi o podatku obro
towym, stwierdzając że handel deta
liczny jest tak przeciążony podatkami,
że utrzymanie podatku obrotowego w

dotychczasow'ej wysokości musiałoby
spowodować masową likwidację skła

dów. Uchwalono rezolucję domagającą
się obniżenia stawek podatku obroto
wego od 1kwietnia 1930roku na l% dla

całego handlu detalicznego, a y2% dla
handlu spożywczego i artykułów
pierwszej potrzeby. Rezolucja upowa
żnia prezydjum zebrania do ogłoszenia
jednodniowego strajku manifestacyjne
go w wypadku, gdyby postulaty nie zo
stały uwzględnione. Rezolucje te będą
przedstawione przedstawicielom rządu,
Sejmu oraz prezydjum izb przemysło
wo - handlowych.

Elektrownia warszawska też stanie!
Warszawa, 24. 2. (teł. wł.) W stolicy

grozi strajk elektrow'ni, gdyż toczące
się od dłuższego czasu rokowania o

przyznanie pracownikom elektrowni

zapomóg nie dały żadnego w'yniku. P ra
cow'nicy zwołali na dziś zebranie, na

którem padną uchwały decydujące.
Wobec W'ielkiej rozbieżności poglądów'
między dyrekcją elektrowni a praco
w'nikami, nie jest wy kluczone, że w

dniu dzisiejszym ogłoszony zostania

strajk.
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Czas — to pieniądz.
,,Czas ~ to pieniądz*'. Przysłowie to prze

tłumaczone z angielskiego, przyjęło się u nas

i spopularyzowało, z tą różnicą, że o ile na

zachodzie jest ono wyrazem pojęć'i zapa
trywań ogółu i przeszło do języka, jako naj
krótsze określenie pewnej zasady, stosowa
nej praktycznie, u nas pozostało li tylko
przysłowiem, dorobkiem językowym, treści

którego większość z nas nie sili się nawet

w czyn wprowadzić.
Nawet ludzie najbardziej oszczędni i z

każdym się liczący groszem, uważają poję
cie czasu jako coś tak bardzo abstrąkcyjne-
i nieuchwytnego, że liczyć się z wartością
jego nie można.

Już ze sposobu chodzenia ludzi po u li
cach, wnioskować można, że nikomu u nas

nie pilno. Wystarczy, by przechodził po
grzeb, by naprawiano jezdnię, by koń upadł,
czy jaki przechodzień pośliznął'się, by wnet

zebrał się cały zwarty ttum gapiów, którzy
nie myślą o spieszeniu z pomocą, ale stoją
i patrzą.

Takie samo leniwe tempo zaobserwować

można wszędzie i w każdej dziedzinie. Wy
w ieszane w urzędach i sklepach przestrogi
na temat oszczędzania własnego i cudzego
czasu, pozostają w lwiej części,wypadków
sentencjami, nad któremi zwykły śmiertel
nik przechodzi do porządku dziennego, bez

zastanowienia się nawet nad ich treścią.

W dobie dzisiejszej, w dobie realizacji
wszystkiego, uznać musimy czas, jako zu
pełnie realną wartość naszego życia i życie
to w stosunku do niego rozplanować.

Nie chodzi bynajmniej o to, by pracować
24 godziny na dobę, gdyż oszczędność czasu

chodzi nierozdzielnie w parze z zaoszczędze
niem sił, lecz o pewną systematyczność w

w rozłożeniu swego czasu, tak, by go na

wszystko wystarczyło.

Charakterystycznym przykładem jest ob
jaw, że na brak czasu skarżą się najczęściej
ludzie, którzy najmniej mają rzeczywistego
zajęcia.

Człowiek faktycznie pracujący, zmuszo
ny jest liczyć się z czasem, a więc nie traci

z niego ani chwili, godziny, wolne od zaję
cia, zużytkowując na odpoczynek, rozrywkę,-
sport, książkę, czy obowiązki towarzyskie i

tylko takie rozplanowanie życia i punktu
alne jego przestrzeganie jest rzeczywistem
zrozumieniem wartości czasu.

Ludzie, którzy nie rozumieją faktycznie
żadnego obowiązku, nie umieją ocenić tej
wartości, jaką stanowi dobrze wykorzystany
czas. Często udało mi się słyszeć od ludzi,
spędzających godziny całe w kawiarni, czy
na bezcelowem włóczeniu się po ulicy (nie
racjonalnej przechadzce), że ,,nie mają cza
su'* na przeczytanie książki. Ileż kobiet, po
trafiących czekać trzy godziny na swą ko

lej u fryzjera ,,nie ma czasu", by pomóc
dziecku w odrobieniu zadanych łekcyj, lub

ozdobieniu wnętrza domowego jakąś ro
bótką.

Gdyby wielu i wiele z nas zrobiło sobie

codzień bilans zużytkowanego czasu, zauwa
żyłoby dopiero, ile go niepotrzebnie mar
nujemy.

Im więcej m amy obowiązków, im gorli
wiej obowiązki swe pojmujemy, tem więcej
potrafimy cenić chwile rozrywki, czy wy
poczynku i większą osiągamy pełnię zado
wolenia z tej wolności osobistej.

Czas roztrwoniony na coś, czego wartości

nie możemy skrystalizować, jest zmarnowa
ny i kiedyś obejrzawszy się na przebytą już
drogę, w której każdy dzień jest krokiem

ku kresowi, z rozpaczą stwierdzimy, że na

to co chcemy jeszcze dokonać — czasu na
prawdę już nie starczy. L. K.

Czołem, panie generale!

Ofiara d'Annunzio na kościół
katolicki.

(KAP.) Gabriel d'Annunzio ofiarował

na kościół w San-Cetteo 130.000 fr., za

które ma być wybudowana przy ko
ściele kaplica dla uczczenia pamięci
matki ofiarodawcy. Znany pisarz 'sam

sporządził plan tej kaplicy i zajmie się
jej ozdobieniem. Oprócz tego d'Annun
zio wręczył proboszczowi kościoła obraz,
przedstawiający św. Franciszka z Asy
żu. Obraz ten, będący jak przypuszcza
ją jest dziełem Guercino ma być zawie
szony nad wielkim ołtarzem świątyni.

Niemcy tutejsi nie wierzą,
że Polska Im odda Pomorze.

(AW.) Na zebraniu zarządu główne
go t. zw . Landmannvereinu w Berlinie

zajmowano się niemiecko-polskiemi sto
sunkami gospodarczemi oraz rolą czyn
nika niemieckiego zagranicą. Sprawoz
daw'ca, dr. Schubert, obywatel polski (l)
właściciel dóbr rycerskich Gronowo pod
Lesznem oświadczył, że, o ile nie uda

się wypełnić niemieckiego wschodu ele
mentem aktywnym i chętnym do pracy,
to problem ,,korytarzowy" zostanie roz
strzygnięty w duchu polskim sam przez

się i wypłynie zagadnienie Odry, jako
następny problem graniczny.

45 górników przysypanych
węglem.

W kopalni węgla Rive de Giers vy po
bliżu St. Etienne zasypany został na dłu
gości 80 metrów ganek podziemny. 45

górników zostało przysypanych grubą
warstwą węgla i odciętych od powierz
chni ziemi. Na szczęście rury, przez
które dostarczano kopalni świeżego po
wietrza, nie złamały się, tak, że zam
knięci górnicy mogą oddychać a przez

rury dostarczać im można żywność. Od
działy ratunkowe usiłują przekopać się
się do. żywcem pogrzebanych górników.

Marek Romański. 18

PAJĄK
Sensacyjna powieść współczesna.

(Ciąg dalszy).

- Proszę, niech pan siada... Znam

pańskiego ojca i milo mi bardzo, że z

osobą pana związane są wielkie na
dzieje...

Durski w milczeniu pochylił głowę.
Minister podsunął mu pudełko cy

gar, poczem jął mówić, nie spuszczając
z detektywa mądrych, spokojnych o-

czów.
— Wezw'ałem pana w sprawie bar

dzo ważnej. Zetknął się już pan z nią i

nie mam panu potrzeby wyjaśniać o co

mi chodzi... Spraw'a ta z każdą, mogę
śmiało powiedzieć, minutą staje się
bardziej poważna. Dotąd jeszcze spo
łeczeństwo nie jest powiadomione o

tem co się dzieje, dotąd jeszcze prasa

milczy, zdołałem bowiem ją przekonać,
że jest to jej obywatelskim obowiąz
kiem. Jak pan widzi, nawet prasa opo
zycyjna podziela tu nasze stanowisko.

Lecz bliską jest chwila, kiedy prasa ta

przemówi, uświadomi społeczeństwo o

wszystkiem i kiedy, słusznie, czy nie
słusznie, zacznie się wiele mówić o nie
dołęstwie rządu, A nigdy rząd nie po-
trzeuował w tym stopniu poparcia, co

teraz.. Panu jest wiadoma treść listu

jaką odebrał ambasador angielski?...
- Tak jest. panie ministrze.
— Tu już wchodzi w grę sprawa pre

stiżu P(ilski na terenie międzynarodo
wym Nie możemy pozw'olić, by przed
stawiciele państw obcych byli, u nas.

w Warszawie, na oczach rządu i poli
cji mordowani przez jakąś łotrowską
szajkę...

- Tak. jest, panie ministrze!

Minister urwał i spojrzał na detekty
wa:

- Wezwałem tutaj pana dlatego, po
nieważ słyszałem, że nie jest przesadą
nadane panu miano ,,Pająka*1... Chciał
bym bardzo, by mi pan zechciał przed
stawić swój punkt widzenia na tę spra
wę...

Durski zmarszczył brwi:

- Dopraw'dy panie ministrze, jestem
wzruszony tem wyróżnieniem... Ale i ja
nie wiele wiem więcej od pana mini
stra i naczelnika Horskiego... Jedno

jest dla mnie pewnem, panie mini
strze, zarówno zbrodnia w restaraucji
,,Savannah*\ jak i zamach na urzędni
ka ambasady francuskiej, zarówno za
mordowanie konsula czechosłowackie
go w Krakow'ie, jak i groźby pod adre
sem ambasadora Anglji, jak i wreszcie

próby usunięcia njnie, odkąd objąłem
tę sprawę -l- to dzieło jednej i tej samej
ręki. To dzieło jakiejś tajnej organiza
cji, która sama siebie nazywa ,,czerwo
nymi asami"... Występuje w tej całej
sprawie jakaś tajemnicza kobieta...

Wątpię bardzo, by ona była morderczy
nią, jest ona raczej wysuwana przez

ową organizację ,,czerwonych asów" na

to, by mylić ślady, by ściągnąć na sie
bie całą uwagę śledztwa... Starania na
sze, jeżeli pan minister pozwoli mi o

tem mówić, winny iść w dwu kierun
kach; zapewnienia przedstawicielom
państw obcych w Polsce maximum bez

pieczeństwa, oraz dążenia do uni
cestwienia szajki- ,,czerwonych asów"...

~ Ale jaki jest cel działania tej or
ganizacji?

— Pan minister sam to powiedział
przed chwilą Chodzi o zdyskredytowa
nie i skompromitowanie Polski na te
renie międzynarodowym...

— A więc...
— Sprawców musimy szukać wśród

tych Czynników wewnętrznych lub ze
wnętrznych, którym by na tam zależeć

mogło...
— Rozumiem. Ale, jak wykryć i ująć

tę szajkę?...

-J- Działają oni ogromnie sprytnie, nie

ma jednak przestępcy, któryby nie po
pełnił większego lub mniejszego błędu...
Musimy czekać i baczyć by nie przeo
czyć najmniejszej z ich strony niezręcz
ności...

Minister wstał i począł przechadzać
się po gabinecie:

— A więc, panie Durski, wierzę, że

i tym razem okaże się pan,,Pająkiem"..
— Może pan być pewny, panie mini

strze, że pan naczelnik Horski i ja zro
bimy wszystko, co będzie w, naszej mo
cy...

— Pan naczelnik Horski...

Minister zatrzymał się i stanął przed
Durskim. Najwidoczniej wahał się z o-

znajmieniem Durskiemu czegoś, co pa
liło mu wargi.

— Panie Durski, niech pan mi przy
rzeknie, że to, o czem będziemy teraz

mówić, zostanie między nami...

— Słowo, panie ministrze...

Minister podszedł do biurka i dobył z

niego jakiś papier.

— Odebrałem wczoraj pismo, pismo
anonimow'e, w którym donoszą mi, że

na czele organizacji ,,czerw'onvch a-

sów'U

Detektyw słuchał zaciekawiony: Mi
nister zaczerpnął powietrza w płuca
i naraz w'yrzucił z siebie jednym tchem,
tonem ostrym, jak klinga damascenki.

...Stoi naczelnik wydziału śledczego,
nadkomisarz Norbert Horski...

Nastała długa chwila milczenia. Dur
ski nie wierzył własnym uszom.

— To niemożliwe, panie ministrze. —

wyjąkał wreszcie.

Po ustach polityka przebiegł uśmiech.

— To tylko chciałem od pana Sły
szeć. W mojej sytuacji może człowiek

uwierzyć we wszystko. Możliwe, że ów

anonim, jest dziełem ,,czerwonych a-

sów"... Tymczasem, dziękuję panu, pa
nie Durski. Upow'ażniam pana od tej
chwili do nadsyłania mi swych rapor
tów W'prost do mnie, z ominięciem dro
gi służbowej, jeżeli będzie tego wymagał
pośpiech... Może pan zgłaszać się do

mnie, lub telefonować o każdej porze.

Minister pożegnał Durskiego, poczem,

po wyjściu agenta, siedział przez dłu
gą chw'ilę w milczeniu, wpatrzony w

kłęby dymu z papierosa, jakby chciał

w nich znaleźć rozwiązanie dręczącej
go zagadki.

Cicho, na palcach, wsunął się do ga
binetu, sekretarz m inistra.

- Panie ministrze, wywiadowca nr.

216 czeka...

Minister ocknął się z zadumy.
- Niech go pan przyprowadzi - po

lecił.

W chwilę potem nr. 216, pełen zmie
szania stanął przed ministrem.

- Nr. 216 .
- ozwał się rozkazująco

minister. - Zna pan swego kolegę: Ed
warda Durskiego.

— Tak. panie ministrze.

(Ciąg dalszy uastąpi).
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Na wiosnę przybędzie do Polski

prezydent Łotwy.
Ryski korespondent ,,Chicago Tribu-

ne'* opisuje wrażenie, jakie na Łotwie

wywołała wizyta prezydenta Estonji
dr. Strandmana w Warszawie

Korespondent stwierdza, że ze stro
ny sowieckiej i niemieckiej usiłowano

wywrzeć presję na rząd łotewski, ażeby
prezydent Łotwy Zemgals zgłosił wizy
tą w Kownie. Interwencja ta pozostała
jednak bezskuteczną.

Ponieważ jednak, jak pisze ,,Chica
go Tribune'* — Estonja i Łotwa związa
ne są układem obronnym, a prócz tego
na Łotwie panuje niezadowolenie z po-

wodu fiaska, jakie poniosły szumnie

zapowiadane stosunki gospodarcze z So
wietami — przewiduje się, że prezydent
Zemgals złoży na wiosnę również wizy
tę w Warszawie, a prezydent Mościcki

w lipcu odwiedzi nietylko Tallin, ale i

Rygę.

Nauka - Literatura - Sztuka.
Glos krytyka obcego o teatrze polskim.

Wybitny krytyk z Szwajcarji romań
skiej, Wincenty Vincent ogłosił przed
kilku tygodniami w Lozannie książkę,
poświęconą teatrom współczesnym pt.
,,Rideau. Propos dramatiąues et notes

sur le thśatre*'.

P. Vincent pisze m. in. w słowach
bardzo pochlebnych o teatrze polskim,

którego przedstawienia miał sposobność
oglądać, zaznaczając, że jakkolwiek nie

rozumie po polsku i nie może mówić
o tych widowiskach, to jednak uderzyły
go: ,,inise en scene** i dekoracje swą

sprawnością, swym smakiem i nowo
ściami, ujawnionemi w dziedzinie po
szukiwań, godnych jaknajwiększego za
interesow'ania**.

Nowa opera czeska na scenie

poznańskiej.
Teatr Wielki w Poznaniu wystawił

jako pierwszy w Polsce głośną i graną
obecnie na wielu scenach eupropejskich
operę czeskiego kompozytora Weinber-

gena ,,Szwande dudziarz** w reżyserji
Karola Urbanowicza, pod muzycznem
kierownictem dyr. Wojciechowskiego.
Krytyka poznańska przyjęła z wielkiem
uznaniem zarówno samo dzieło jak i je
go wykonanie na scenie poznańskiej.

O dzieła Witolda Wojtkiewicza.
Kraków, (AW.) Muzeum Narodowe

w Krakowie organizuje w najbliższym
czasie wystawę pośmiertną znakomite
go artysty Witolda Wojtkiewicza. Mu
zeum posiada już część jego dzieł, które

jednakże w większości rozpowszechnio
ne są po wszystkich ziemiach Rzplitej.
Zarząd Muzeum zwrócił się do wszyst
kich posiadaczy z prośbą o zgłoszenie
dzieł artysty na wystawę.

Stuletnie rocznice muzyczne w 1930 r,

Prasa włoska przypomina, że rok bie
żący obfituje w rocznice urodzin i zgo'
nów kompozytorów i wirtuozów, u -

mieszczając na pierwszem miejscu św.

Augustyna, zmarłego w 430 roku.

Wśród innych wymienia się Antoniego
Squarcialupi (ur. we Florencji w 1430

r.), Costanzo Porta di Cremona (ur. w

1530 r.), Girolamo Giacobbi (zm. w 1630)
oraz słynnego skrzypka zBrescia Giam-
battista Fontana, zmarłego w tym sa-

mym roku, podczas gdy tegoż dnia uro
dził się w Salo kompozytor KarolPalla-

vicini. W 1730 urodzili się skrzypek Ka
rol Ferrari, klawicymbalista Jan Ma
rek Playd Rutini z Florencji. Fedela

Ferraroli z Lanciano oraz Antoni Sac-
chini. W 1830 r. urodzili się pianista
Policjusz Fumagalli, kompozytor Pa
weł Serrao, skrzypek Wincenty Signi-
celli óraz krytyk i teoretyk muzyczny
Markiz d'Arcais z Sardynji.

Znaleziono tron Filistynów.

Ekspedycja naukowa uniwersytetu
pensylwańskiego odkryła w pobliżu Je
rozolimy szczątki tronu Filistynów. W

czasie dalszego poszukiwania znalezio
no także ruiny kościoła bizantyńskiego,
świątyni greckiej, oraz posążek jakiegoś
bożka filistyńskiego.

Pisarze francuscy organizują
wielką wytwórnią filmową.

Wobec zalania rynku francuskiego przez

filmy zagraniczne, a zwłaszcza amerykań
skie, powstała wśród pisarzy francuskich

myśl utworzenia wielkiej wytwórni filmo
wej, która potrafiłaby, będąc utrzymana na

należytym poziomie, zwrócić Francji wy
bitne stanowisko, zajmowane przez nią na

rynku światowym przed wojną. Przedsię
biorstwo to korzysta z poparcia rządu, który
wypowiedział się za udzieleniem wszelkiej
pomocy przedsiębiorstwom filmowym, gra
jącym tak wybitną rolę w propagandzie
myśli i sztuki francuskiej.

Z KRAJU.
LWÓW. Sekretarz miejski z Rudek

aresztowany. Na żądanie starostwa w

Rudkach aresztowany został na dwor
cu lwowskim i odstawiony do Rudek

sekretarz m agistratu Smażewski pod
zarzutem sprzeniewierzenia większych
sum na szkodę gminy. Równocześnie

starostwo zawiesiło w urzędowaniu bur
mistrza miasta Rudek.

WILNO. Demonstracje bezrobotnych.
W magistracie wileńskim bezrobotni

w ilości 100 osób, podburzeni przez ko-

munistów wszczęli awanturę, i usiłowali

zorganizować demonstrację. Wezwany
oddział policji przywrócił spokój.

,,Badacze pisma świętego"
'

komunistami,

Wilno, (AW.) Na terenie północno
zachodnich ziem województwa wileń
skiego wykryto organizację komunisty
czną, działającą pod nazwiskiem sekty
,,badaczy pisma świętego**. W czasie

rewizji wykryto w t. zw. domach mo
dlitwy większą ilość bibuły komunisty
cznej. Aresztowano kilku członków se
kty, znanych komunistów.

na wiadom ość o uzyskanych od Niemców ośmiu miljardów złotych
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O beatyfikację ks. Piotra Skargi.
(KAP) Sodalicja Konwiktowa w Chyrowie,

pod sprężystem kierownictwem o. Teofila

Bzowskiego T. J., wydala w tej sprawie ode
zwę, w której czytamy m. in., co następuje;

,,Ogół wyczekiwał, że sprawa wyniesienia
na ołtarze trumny z prochami ks. Skargi z pod
ziemi kościoła św. Piotra i Pawia w Krakowie,

po obchodach trzechsetletniej rocznicy śmier
ci naszego Wielebnego Księdza Piotra Skargi
w r. 1912, będzie urzędowo rozpoczęta. Przy
szła wojna i złączone z nią w skutkach wielkie

wypadki dziejowe a choć kult Skargi nie ustał,

jednak 6prawa beatyfikacji pozostaje wciąż
w zaniedbaniu.

Niedawno w Warszawie po uroczystości
kanonizacji św. Piotra Kanizego, pewien prałat
oświadczył: ,,Przeczytałem obszerny w niemie
ckim języku żywot św. Piotra Kanizego, ale

muszę przyznać, że nie odniosłem wrażenia,

aby ten nowy doktór Kościoła przewyższał na
szego Skargę, owszem , sądzę, że gdyby przyszło
do kanonizacji Skargi, to również i on mógłby
tytuł doktora otrzymać". Ktoś inny zaś dodał;

,,G dyby Skargę posiadali Niemcy lub Francuzi,

toby już dawno był na ołtarzu, tylko my z na
szym charakterem słomianego ognia i brakiem

wytrwałości zaniedbujemy tę, tak ważną spra
wę. Zacząć tę sprawę tak, żeby przyniosła po
żądany skutek, należy od wzywania ks. Skargi
ną pomoc i modlenia się do niego, aby Bóg
objawił wyraźnym cudem, że Skarga jest świę
tym. Bez cudów procesu kanonizacyjnego Ko
ściół rozpocząć nie może".

Jeśli gdzie — ciągnie odezwa dalej — to

najłatwiej mieszkańcom Krakowa spieszyć do

grobu ks. Skargi i tu prosić jego wstawiennic
twa w różnych potrzebach ciała i duszy".

Tu wypada nadmienić, że sprawa ta wiąże
się poniekąd z wszczętą niedawno akcją (któ
rej skutków jednak jakoś nie widać) odnowie
nia wspaniałej świątyni św. Piotra i Pawia

przy ul. Grodzkiej w Krakowie. Świątynia ta,

jedna z najokazalszych pomników budownictwa

w Polsce, pomnik wielkich chwil w naszych
dziejach, wzniesiona przez króla Zygmunta III,

niestety, chyli się ku upadkowi. Parę lat temu

gwałtowna burza zerwała miedziane pokrycie
z prześlicznej, wyniosłej kopuły tego kościoła.

Wprawdzie szkoda została naprawiona, ale

świątynia w dalszym ciągu potrzebuje pilnej,
starannej opieki, jeżeli ma nie być narażona na

dotkliwe zniszczenie.

Może przytoczona odezwa z Chyrowa
w sprawie ks, Skargi, którego prochy w podzie
miach tego kościoła spoczywają, pobudzi po
wołane czynniki do podję'cia nowych kroków,
celem jej uratowania.

Z Rosji sowieckiej.
Likwidacja prywatnej własności

zatacza coraz szersze kręgi.
Likwidacja prywatnej własności na

wsi prowadzona jest obecnie w forso-

wnem tempie. Wiadomości, nadchodzą
ce codziennie do Moskwy, świadczą, że

w szeregu rejonów wiejskich likwiduje
się już całkowicie kułaków, konfiskując
ich mienie i wysiedlając wraz z rodzi
nami poza granice rejonów.

Podobny los ma wkrótce spotkać ,,no
wą burżuazję** w miastach. O perspek
tywach tych mówi m. in. rezolucja u-

chwalona niedawno na odbytem wspól-
nem posiedzeniu plenum moskiewskie
go komitetu i moskiewskiej komisji
kontrolującej partji komunistycznej.
Rezolucja ta głosi dosłownie co nastę
puje: ,,Plenum M.K.iM.K.K. zauważa,
że pyzed całą partją i moskiewską okrę
gową organizacją jako najważniejsze
polityczne zadanie, wysunięte przez C.

K., stoi likwidacja kułaków i nowej bur-

żuazji, jako klasy w państwie rosyj-
skiem*'.

Ślub najbogatszego człowieka AogSjl.
W Londynie odbył się dnia 19 lutego

ślub najbogatszego człowieka Anglji,
księcia Hugh Richard Grosyenor West-

nlinśteru, z panną, Ldelję Ponsonby,
córkę, skarbnika królewskiego. Pan

,,młody" liczy lat 50, panna młoda 20
lat. Ślub ten wzbudził w Londynie jak
i w całej Anglji zrozumiałe zaintereso
wanie.

Trzeba bowiem wiedzieć, że książę
'Westminster był powodem już nieje
dnego skandalu towarzyskiego. Był on

swego czasu żonaty z kobietę z najwyż
szej arystokracji angielskiej, ale roz
wiódł się. Różne kobiety, które może le
ciały bardziej na jego majętek niż na

jego urodę (a trzeba wiedzieć, że księ-
żę W estminster jest człowiekiem nie
brzydkim!) odgrywały rolę w jego ży
ciu. Najbardziej znana jest afera z

piękną Johanny, którę księżę. zamie
rzał nawet poślubić — tylko, że arysto
kracja angielska sprzeciwiła się tym

planom.
Piękna Johanny, rodem z Wiednia,

była żoną wiedeńskiego Carusa, sła
wnego śpiewaka Alfreda Piccavera.
Nie starczyły jej pieniądze bogatego
małżonka, który jako syn fabrykanta
już z domu był bardzo zamożny. Prze
to zapłonęła ona ,,gorącą miłością** do

węgierskiego właściciela stajen wyści
gowych S7emsó, a gdy i jego prawie że

doprowadziła do ruiny, zaślubiła boga
tego Rumuna nazwiskiem Sturdza. W

swoich podróżach po miejscowościach
kuracyjnych i re(prezentacyjnych po
znała księcia Westminsteru, który jej
m. in. tem mocno zaimponował, że w

Monte Carlo przegrał w przeciągu je
dnej nocy miljon złotych. Książę West-

minster łatwo wpadł w sieci pięknej
Wiedeńki i tak sobie zadurzył głowę,
że chciał się nawet z nią ożenić.

W tych dniach więc książę poślubił
kobietę młodą, z najlepszej rodziny.
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Oszuści wśród Poionji we Francji
cieszą się najwlększesn zaufaniem konsulatów.

Obrońca prawny Związku robotników

polskich w południowej Francji, Kamiń
ski, protegowany przez konsulat polski
w Lyonie, założył w miejscowości Mon-

teau-Ie-Mines Polską Kasę Kredytową.
Sprzeniewierzywszy pół miljona fran
ków oszczędności biednych wychodź
ców — ulotnił się.

O tymże Kammskim, gagatku pol
skiego konsuia, pisze tygodnik paryski
,,Prawo Ludu", że był on w stanie wyra-

,,Bóg nie dał nam dwu serc:

dobrego dla ludzi, a okrutnego dla zwierząt!"
,,Brak uczucia na bóle zwierząt
jest czarną plamą ludzkości!"

biać paszporty w przeciągu dwóch dni,
podczas gdy robotnik sam udał się do

'konsulatu; musiał czekać cztery miesią
ce, lub- też kazano mu oficjalnie pójść
dp Karpińskiego, który wszystko załat
wiał, oczywiście za dobrem wynagrodze
niem. Widząc takie ,,zaufanie" konsu
latu, niejeden robotnik nie zawahał się
oddać swych oszczędności do ,,banku"
Kamińskiego.

Bal pare urzędników państwowych
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ZWIELKOPOLSKI i POMORZA m

Ł lcwraiMifi.
Do naszych Sz. Czytelników.

Donosimy,iż spóźnionych sprawozdań
z obchodów 10-lecia Niepodległości Po
morza redakcja ogłaszać już nie będzie.

Redakcja.

Uroczystość papieska
w Poznaniu.

Liga Katolicka Gniezno—Poznań ko
munikuje, że doroczna ,,Uroczystość Pa
pieska'* odbędzie się w Poznaniu w nie
dzielę, 30 marca br. w połączeniu z ob
chodem 10-lecia działalności Ligi Kato
lickiej archidiecezji gnieźnieńskiej i po
znańskiej.

Nowy zarzad Partii Pracy
na Wielkopolską.

Z Poznania donoszą: W ostatnich

dniach ukonstytuował się zarząd partji
pracy na Wielkopolskę, na którego cze
le stanął prezes A rtur Ciszewski z

Międzychodu, jako wiceprezes inż. Żół
towski i dyrektor Beczkowicz.

Sensacyjna rozprawa
sądowa w Poznaniu.

W dniu 6 marca rb. na wokandę Są
du Okręgowego w Poznaniu wejdzie
sensacyjny proces o półmiljonowe nad
użycia popełnione przez szereg osób w

kolejowej kasie emerytalnej.

Wpadł pod koła pociągu.
Z Torunia donoszą: W nocy z 19 na

20 bm. na stacji kolejowej w Brzozach

pow. Toruń przejechany został przez

pociąg Klamka Jan, lat 22, zam. Toruń-

Mokre, który odniósł zmiażdżenie pra
wej stopy. Ciężko rannego Kłamkę od
stawiono do szpitala w Aleksandrowie.

Trudnił się on kradzieżą węgla z wago
nów kolejowych. ^

Zderzenie pociągu z wozem.

Z Chełmży donoszą: Dnia 20 bm. po-

ciąg-motorówka jadący z Kowalewa do

Unisiawia najechał na przejeździe kole
jowym z Chełmży na furmankę z mle
kiem, należącą do majątku Kończewi
ce. Zabity został jeden koń, drugi zra
niony. woźnica zaś wyszedł bez szwan
ku. W inę ponosi starszy zwrotniczy
Wiśniewski, który nie zamknął zapo-
rów.

Pomorzanie ujęci
niefrasobliwym humorem

P. Prezydenta Rzeczypospolitej.
Korespondent pewnej warszawskiej a-

gencji prasowej donosi z Torunia:

Osoby przebywające w bezpośredniem
otoczeniu P, Prezydenta Mościecltiego pod
czas pobytu jego i uroczystości w Toruniu,
zdołały pochwycić kilka błysków niefraso
bliwego hum oru Dostojnego Gościa. Pomo
rzanie uważają, że P. Prezydent czuł się
na Pomorzu bardzo dobrze i nie był skrę
powany nieraz sztywnemi i ciasnemi ra
mami swego wysokiego stanowiska, lecz

był sobą w całem tego słowa znaczeniu.

Z wesołym uśmiechem żartował P. Pre
zydent, gdy mu dano do rąk broń myśliw
ską na strzelnicy Bractwa i rzekł:

~ No, to jestem między królami, nie

wiem tylko, czy mnie panow'ie przyjmą, bo

ja jestem tylko prezydentem...
Gdy wreszcie P. Prezydent zobaczył ślad

swego strzału na tarczy królewskiej i

stwierdził, że jest trochę gorszy, niż króla

Augusta, dorzucił żartobliwie:
- No, jak ha prezydenta, wystarczy...

Z siekierą I nożem na posterunkowego.
Chodzież, dnia 23 2.

W Sądzie Okręgowym w Poznaniu na

ławie oskarżonych zasiadła rodzina

Stefaniaków z wioski Nowe Budy pod
Chodzieżą.
Tło sprawy jest nast.: W sierpniu ub.

roku przybył do Stefaniaków st. poste
runkowy Drabaćz, by doprowadzić Ste-

faniakową na posterunek celem prze
słuchania.

Ale cała rodzina Stefaniaków oparła
się stanowczo. Mąż groził siekierą, mat-

ka chwyciła posterunkowego za gardło,
wreszcie syn ugodził Drabacza nożem

w rękę. Dopiero na widok rewolweru
cała awanturnicza rodzina rozpierzchła
się w popłochu i dopiero z pomocą dru
giego posterunkowego zdołał Drabacz

odprowadzić upartą Stefanikowi na

przesłuch.
W wyniku sprawy sądowej Stefania-

kowa została skazana na 6 miesięcy
więzienia, synek na 5 miesięcy więzie
nia, reszta ,,rodzinki" z wyjątkiem ojca
- na 3 miesiące.

ROJEWO. Z życia Powstańców, W ub,
czwartek odbyło się zebranie Tow. Powst.

i Wojak,, które zagaił prezes p. Lewandowski.

Omawiano wewnętrzne sprawy towarzystwa,

Z Rady Gminnej. W ub. piątek odbyło się
zebranie Rady Gminnej, któremu przewodni
czył sołtys p. Groblewski, Na wniosek Towa
rzystwa śpiewu uchwalono zmniejszyć opłatę
od zabaw z 10 zł na 5 zł. Pozatem omawiano

wewnętrzne sprawy gminy.

SZEMERUK pow. Grudziądz. Srebrne gody
małżeńskie zasłużonego działacza społecznego.
Znany działacz społeczny zasłużony na niwie

narodowej b. w'ójt p. Stanisław Zieliński

z Szembruk i małżonka jego Walentyna z do
mu Tyrakowska obchodzą w dniu 27. bm. swe

srebrne gody małżeńskie. Msza św. odbędzie się
w dniu tym w kościele parafialnym w Szem-

bruku. P, St. Zieliński znany jest z swej ofiar
nej pełnej poświęcenia pracy społecznej, nie
tylko teraz we wolnej Polsce, ale za czasów

niewoli krzewił ducha narodowego w całej
okolicy nie dbając o szykany ze strony władz

pruskich. Czcigodnym jubilatom składamy na

tej drodze najserdeczniejsze gratulacje ,,Ad
multos annos”.

Akcja antypojedynkowa Ligi Katolickiej.
Szósta rezolucja IX Zjazdu Katolic

kiego, zorganizowanego przez Ligę Ka
tolicką w archidiecezjach gnieźnień
skiej i poznańskiej, odzywa się w spra
wie pojedynku, jak następuje:

,,Zwłaszcza zaś przypominamy wszyst
kie dawniejsze rezolucje uchwalone

przez organizacje katolickiej przeciw
pojedynkowi — jako sposobowi przepro
wadzania zatargów o obrazę czci, sprze
ciwiającemu się prawu Bożemu i ko
ścielnemu.

Katolickie organizacje wzywamy, by
zaprowadziły załatwienie tego rodzaju
spraw w sposób poważny i uzgodniony
z duchem Kościoła i z kulturą XX wie
ku".

Wykonując tę rezolucję powołał Za
rząd Główny Ligi Katoiickiej Gniezno-

Poznań dla sprawy tej wydział, do któ
rego należą: pp, komandor Mieczysław
Chłapowski, prof. U . P . dr. Z. Lisowski,
dr. Stefan Piechocki, prof. U . P . Rut
kowski, prezes Zw. Sodalicji Marj. dr.

C. Rydlewski, pułk. Br. Sikorski, a z ra
mienia Zarządu Głównego L. K. prezes

prof. dr. Gantkowski i sekretarz gene
ralny ks. Józef Prądzyński.

Po przeprowadzeniu prac wstępnych,
odbyła się pierwsza konferencja 14 sty
cznia rb. Ustaliła ona metody pracy i

podział jej między poszczególnych
członków.

Zjazd delegatów Tow. Powst. i Woj. w Skórczu.
Zjazd delegatów obwodu Skórcz Zw.

Towarzystw Powstańców i Wojaków
odbędzie się w Skórczu w niedzielę dn.

2 marca br. o godz. 10 przed pół. w lo
kalu p. Wł. Kreji, ul. Dworcowa. Po
rządek dzienny: zagajenie, odczytanie
protokółu z ostatniego walnego zebra
nia; referat o prżyśpobieniu wojsko-
wem; wybór marszałka zebrania; spra
wozdanie prezesa, sekretarza, komen-

Hestaurator zastrzelił awanturnika
w obronie gościa.

Z Poznania donoszą: Trzej podpici awan
turnicy niej. M. Napierała, K. Sobkowiak

i C. Nowicki zaczepili w brutalny sposób
idącego w towarzystwie kobiety J. Dębczyń-
skiego. Chcąc uniknąć groźnej awantury,
Dębeżyński zdołał schronić się do restau
racji ,,Tatrzańskiej".

Napastnicy nie dali jednak za wygraną.

Dopadli do drzwi restauracji i poczęli się
dobijać do lokalu. Uprzedzony o wy
padku gospodarz staną! w obronie gościa,

wyszedł przed drzwi i usiłował powstrzy-
ftiąć napastników. Kiedy perswazje nie po
mogły, właściciel ,,Tatrzańskiej", p. Metłer,
wydobył rewolwer i strzeli! na postrach w

powietrze.
Wtedy Napierała rzucił się na restaura

tora, chwytając go za rękę i pod gardło.
W czasie szamotania rewolwer wypalił a

kula przeszyła awanturnikowi płuca.
Ranny padł z jękiem na ziemię i w kilka

chwil później zmarł.

Wybuch granatu podczas (wiczeó wojskowych.
Porucznik 7 Dyonu ciężko ranny.

,,Nowy Kurjer" donosi:

Podczas ćwiczeń wojskowych wydarzył
się tragiczny wypadek. 7. dyon artylerji

przeciwlotniczej zajęty był w Warowni D

na Górczynie ćwiczeniami grenadjerskiemi
t. zn . rzucaniem granatów ręcznych.

W pewnym momencie wybuchł rzucony

granat, raniąc ciężko jednego z oficerów.

Natychmiast wezwano pomocy tel. Pogo
towia Ratunkowego, które po opatrzeniu
przewiozło rannego oficera do szpitala wojr
skowego.

Ugodzony odłamkiem granatu podporu
cznik 7. clyonu artyłerji odniósi ciężkie
rany na całem ciele, a zw'łaszcza na pegach.
Jest jednak nadzieja- utrzymania go przy

życiu.

Nocny dyżur ma do dnia 28 bm. włącznie

apteka ,,Pod Orłem", Rynek Staromiejski.
Z TEATRU POMORSKIEGO.

Wszechświatowej sławy zespół baletowy
Bodenwfezer, przybywa niebawem na jeden
występ do Torunia, Zespół baletowy Boden-

wiezer, jeden z najznakomitszych baletów

świata, po niebywałych sukcesach artystycz
nych we wszystkich stolicach świata — z oka
zji występów swych w stołecznych miastach

Polski — przybywa niebawem na jeden występ
do Torunia, wystąpi w naszem mieście w po
niedziałek, dnia 24 bm. o godz. 20,15 w Tea
trze Miejskim.

O pomnik poległych 63 p, p. Dnia 21 bm.

w kasynie garnizonowem odbyło się czwarte

z rzędu tego roku posiedzenie komitetu budo
wy pomnika poległych 63 p. p ., któremu prze
wodniczył ks. prałat Sienkiewicz, W posie
dzeniu tem wzięli udział: p. inż, Ulatowski,

p. inż. Kołek, p, dyr. Muth, pani inż, Grabow
ska i grono oficerów 63 p. p. z majorem Koch-

niewiczem na czele. Uchwalono zorganizować

danta, skarbnika, referenta oświatowe
go; dyskusja nad sprawozdaniami i u-

dzielenie zarządowi absolutorjum; wy
bór zarządu obwodowego; wybór dele
gatów na zjazd okręgowy; sprawa ubez
pieczenia na wypadek śmierci; wolne
wnioski. Wolność! Zarząd obwodowy:
Czarnecki prezes, W iklendt komendant,
Grzankowski sekretarz.

ZMARLI:

Ś. p. Rozalja z Woźniaków Kozłowska w

Poznaniu.

pięć sekcyj imprezowych, a mianow'icie: 1) sek
cję propagandową, 2) sekcję dla urządzenia lo
terji w maju br., 3) sekcję dla urządzenia kon
certów symfonicznych w kwietniu i poranków
popularnych w marcu br. dla szerszych warstw

publiczności, 4) sekcję niestałych dochodów

oraz 5) sekcję jarmarku, który będzie urzą
dzony w maju br. Do komitetu powołano po
nadto kilka wpływowych osób i uchwalono

odbyć następne zebranie w najbliższych dwóch

tygodniach.
Srebrne gody małżeńskie, Dnia 21 bm. ob

chodził srebrne gody małżeńskie posterunko
wy policji p. Robaszkiewicz Piotr wraz z m ał
żonką swą Cecylją z domu Koczorowską. Jubi
latom ,,Szczęść Boże" w dalszem pożyciu rrmł-

żeńskiem.

Roczne walne zebranie Zw. Pracowników

Adm, Wojskowej. Dnia 18 bm. odbyłó się w sa
li ,,Dworu Artusa" roczne walne zebranie To
ruńskiego Koła Zw. Pracowników administracji
wojskowej, przy licznym udziale członków. Ze
branie zagaił p. Drogomirecki, poczem na mar
szałka zebrania wybrano p. Sapierzyńskiego,
na sekretarza p, Łęgowskiego, oraz ławnika

p. Szymorowskiego. Do nowego zarządu we
szli pp.; Idee — prezes, Szymorowski wicepre
zes, Brożonowicz, Mederski i Czechowski -

członkowie zarządu, Krzehlik, Machowski

i Kolasiński — zastępcy członków zarządu, Do

komisji rewizyjnej wybrano pp.: Smeadę, Sa

pierzyńskiego oraz Rychlewskiego. Do sądu
koleżeńskiego pp.: Żołądkowskiego, Drogomi-
reckiego, Kochanowskiego i panią Hołyńską.

CHrucSzioiflSs.
Kalendarzyk teatralny.

Poniedziałek, dn. 24 bm. ,,Trzej muszkiete
rowie", dla wojska.

Wtorek, 25 bm. ,,Sekretarka pana ministra".

Wieczór taneczny. W nadchodzący czwar
tek zapowiedziany jest występ zespołu bale
towego teatru toruńskiego, z doborowym pro
gramem, w opracowaniu sióstr Piechotówien.

Biletywcenie od1złdo4zł.są odponie
działku do nabycia w dziennej kasie.

Znowu pukamy do litościwych serc. Od

Konferencji Pań Miłosierdzia otrzymaliśmy
nast. wezwanie: Prośba nasza zwraca się do

tych, którzy rozumieją, jak straszną przeży
wają tragedję wewnętrzną osoby nietylko bez
robotne, ale i ze sfer inteligencji również

i wdowy, które znikąd zasiłku nie odbierają.
W imieniu tych nieszczęśliwych zwracamy się
z prośbą do ludzi dobrej woli i serca. Bądźcie
hojnil Teraz czas zabaw i uciech, dużo pie
niędzy wydaje się na przyjemności i zbytek,
niechże w takiej chwili przyjdą \Vam na myśl
głodujący i bez pracy. Nie żałujcie zatem

ofiary choćby najdrobniejszej, w imię miłości

bliźniego. Przyjmujemy z wdzięcznością no
szoną odzież, bieliznę, obuwie również i dzie
cięce, tak samo żywność i gotówkę, które pro
simy przesyłać dla biednych Stowarzyszenia
Pań Miłosierdzia św. Wincentego k Paulo, pod
adresem: przewodniczącej przy Farze — Hele
na Hanczewska, Toruńska 10, lub też: przewo
dniczącej przy Krzyżu — p . Te bertowa Cheł
mińska 7, lub przewodniczącej przy paraiji Ser
ca Jezusowego — p. Strawińskiej, Marszałka

Piłsudskiego 57.

Z kancelarji parafjalnej św. Mikołaja (Fara).
W przyszłą niedzielę, 2 marca rozpocznie

się czterdziestogodzinna adoracja Najśw. Sa
kramentu o godz. 6,30 rano w Farze.

Tow. Czeladzi KatoL ma zebranie w po
niedziałek, 24 bm. o godz. 7,30 w salce parafj.

Kto zorganizował kolejarzy w Grudziądzu?
W artykule p. t, ,,Z dziejów Rady Ludowej
m, Grudziądza" stwierdzono pewne nieścisło
ści, A mianowicie podano fakt, że ,,dr. J . Ula
towski zorganizował kolejarzy-Polaków przy

pomocy kolejarza Józefa Kamińskiego", wobec

czego zaznaczyć wypada, iż dr. Ulatowski zo
stał jedynie wybrany przewodniczącym ,,wiecu

kolejarzy", który się odbył w dniu 23. 11. 1919,
a który przygotował i zorganizował kolejarzy
(przez wypracowanie statutu, programu zebra
nia i wreszcie zaproszenie członków Rady Lu
dowej w osobach pp.: mec . Szychowskiego,
dr. Ulatowsldego, architekta Ign. Degórskiego
i inż. Świałkowskiego z dyrekcji kol. w Gdań
sku) kolejarz p. Józef Kwiatkowski, a nie jak
mylnie podano Kamiński, który na terenie Gru
dziądza nie był wogóle znany. Ponadto zazna
czyć 'wypada, ii na propozycję p. Kwiatkow
skiego został wybrany pierwszym prezesem

p. Szudziński, a nie jak mylnie podano Siu-

dziński.

Kino ,,Apollo" wyświetla ,,Romans współ
czesnej panny".

Kino ,,Gryf" wyświetla ,,Księżniczkę cyr-

kówkę" z Harry Liedtkem w roli głównej.
Kino ,,Orzeł" wyświetla ,,'żegnaj Mascofctc"B
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KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 24 lutego 1930 roku.

KALENDARZYK.

Dziś: Macieja apostola, Sergjusza m.

Jutro: Wiktora z Ar., Zygfryda, Walburgi
Wschód słońca: godz. 7,1.
Zachód słońca: godz. 17,27.

DYŻURY APTEK:

Od 24 lutego do 2 marca dyżurują:
1) Apteka Centralna, ul. Gdańska 19.

2) Apteka pod Lwem, (Okolę).

— Muzeum Miejskie przy Starym Rynku
otwarte codziennie od 10 4, w niedzielę od

11 2. Obecnie w Muzeum ,,1. wystawa ar

tystek polskich''.
— Bibljoteka Miejska (Stary Rynek im

Marsz. Piłsudskiego 1) otwarta codziennie

z wyjątkiem niedziel i świąt od godz 9 14

i od 17 . 20 Pracownia Naukowa i Czytelnia
pism codziennie od 10 13 i od 17 -20 Wy
pożyczalnia codziennie od godz. 1 1 -13%

i od 17 18,45.
— Biblioteka Lodowa (Jana Kazimierza

nr. 9/. Wypożyczalnia otwarta codziennie

z wyjątkiem niedziel i świąt od 12 1.3, po
nadto w poniedziałki, środy, czwartki i piąt
ki od 17-19, w wtorki i soboty od 15-19 .

TEATR MIEJSKI.
We wtorek arcydzieło Szekspirowskie

,,Wieczór Trzech Króli". Będzie to zara
zem jedno z ostatnich przedstawień tej
świetnej komedji. Role główne kreują pp.:

Żelichowska, Maasówna, Kopijowska, Ka

den, Korecki, Łapiński, Morozowicz i Rych-
ter (Chudogęba).

W środę zawsze atrakcyjna, pełna hu
moru i beztroski ,,Maman do wzięcia" -

Grzymały Siedleckiego.
Próby operetki Lehara nFrasquita" do

biegają końca. Premjera 1 marca.

- Z okazji srebrnych godów weselnych
państwa W alerjanostwa Goncerzewiczów

podążyli złożyć Jubilatom życzenia przed
stawiciele wszystkich stowarzyszeń, w któ
rych p. Goncerzewicz czynnie pracuje. Oso
bliwie uczcili ,,wicekróla okręgu" strzelcy
kurkowi. Zarząd Izby Rzemieślniczej wrę
czył ,,odnowicielowi ciała i ducha" dyplom
ozdobny. Za namową radcy Kocerki, prezesa

restauratorów, ufundowano złote ,,ogniwo1'
dla bezrobotnych. Składka talerzowa pod
czas biesiady w słynącym z gościnności do
mu państwa Goncerzewiczów przyniosła o-

krągłe 140 złotych dla najbiedniejszych!
Wśród gości weselnych nie brakowało ni
kogo z najbliższej rodziny — byli nawet

pradziadkowie Kucharscy z Gościeradza i

pierwszy prawnuk — Matecki.

Konfiskata
niedzielnego numeru ,,D ziennika Bydg,'*

Niedzielny numer ,,Dziennika Bydgoskie
go" został skonfiskowany za umieszczenie

dwóch karykatur, co do których cenzor

miał zastrzeżenia. Po skonfiskowaniu wy
daliśmy numer bez tych zakwestionowa
nych obrazków. Wydawnictwo złożyło pro
test na ręce wyższej instancji.

- Kontrola bezrobotnych. W związku
z poważną liczbą bezrobotnych otrzymują
cych zasiłki organa centralne Funduszu

Bezrobocia postanowiły przeprowadzić do
raźne kontrole uprawnień bezrobotnych do

korzystania ze świadczeń z Funduszu Bez
robocia.

Kontrole te przeprowadzane będą pod
kierunkiem specjalnych delegatów Dyrekcji
Funduszu Bezrobocia na terenie całego
państwa zarówno w zakładach pracy, jak
i w miejscach zamieszkania bezrobotnych.

O ileby zostały ustalone wypadki nie
prawnego pobierania świadczeń przez bez
robotnych, względnie wystawiania fałszy
wych świadectw o pracy, winni pociągani
będą niezwłocznie do odpowiedzialności są
dowej.

I - Na bezrobotnych 100 złotych złożyła
p. Rejewska, właścicielka kolektury loterji
państwowej przy ul. Dworcowej.

- Ostre strzelanie. Dnia 26 bm. prze
prowadza 61 p. p. Wlkp. ostre strzelanie na

strzelnicy bojowej 15 Dyw. Piech, w Jach-
cicach. Wszelkie drogi w tym kierunku

strzeżone będą przez posterunki własne.

— .Zwracamy uwagę na ogłoszenie f-my
T. Ferber, magazyn bławatów przy ulicy
Gdańskiej róg Cieszkowskiego, która urzą
dza od 1 do 26 marca br. ,.b iały tydzień".
Ceny towarów zadziwiająco niskie! Zaleca
my przekonać się osobiście.

.
— Coraz więcej fałszowanego masła. Go

spodynie uskarżają się, że coraz częściej pa
dają na targu ofiarą różnych oszustek, handlu
jących lałszowanem masłem. W ostatnich

zwłaszcza czasach pojawia się na targu tyle
fałszowanego masła, że panie muszą być bar
dzo ostrożne i znające się na maśle, aby nie

zostały oszukane przez nieuczciwą handlarkę.
Policja winna przeprowadzać ścisłą kontrolę
mas'a, a winne oszustwa p ociągać do surowej
odpowiedzialności, pozbawiając ich przytem
raz na zawsze prawa handlowania, Mało jest
karać oszustkę kilku, czy kilkunastodniowem

więzieniem, trzeba ją całkiem unieszkodliwić.

Paszporty zagraniczne dia chorych.
Zdarzają się wypadki, że osoby chore,

które muszą wyjechać zagranicę, nie mogą
od razu otrzymać zaświadczenia lekarza po
wiatowego o konieczności wyjazdu, które

to zaświadczenie upoważnia do uzyskania
ulgi w opłacie paszportowej, o ile jedno
cześnie osoba zakwalifikowana posiada do
wody swej niezamożności. W związku z

tem Ministerstwo Spraw Wewnętrznych w

ostatniem zarządzeniu o paszportach zagra
nicznych poleciło wojewodom przeprowa
dzić rewizję dzisiejszego trybu postępowa
nia w tych sprawach oraz wydać odpowied
nie instrukcje, mające na celu usprawnie

nie i przyspieszenie załatwienia tych spraw.

Dowiadujemy się, że w poszczególnych
województwach organizuje się tę rzecz w

ten sposób, że do pomocy lekarzom powia
towym zaproszeni zostaną inni lekarze o

charakterze nawpół urzędowym, którzy ba
dać będą konieczność wyjazdu petentów. Co

się tyczy świadectw niezamożności,,to nie

będą wymagane zaświadczenia policji, jak
to się dzieje w niektórych starostwach, wy
starczy dowód Urzędu Skarbowego co do

opłacania podatku dochodowego do pewnej
granicy.

Pokłosie niedzielne.
Karnawał ma się ku końcowi i może dlate

go ub. niedzieli mieliśmy tak dużo zabaw.

Choć pustki w kieszeniach, jednak ludziska

bawią się, jak kogo na to stać. Bal aktorów

Teatru Miejskiego ,,Pod Orłem" nie udał się.
Drogi wstęp i również drogie stoliki odstraszy
ły gości. Pięknie natomiast bawiono się u dro-

gerzystów w Kasynie Cywilnem, gdzie było
ogromnie przepełnienie. Był to naprawdę pię
kny bal. W Strzelnicy odbył się bal rzemiosła

na rzecz domu rzemieślniczego. Do poloneza
stanęło 200 par. W pierwszej parze szedł pre
zydent Izby Rzemieślniczej p. Grześkowiak
z p. Zawitajową, w drugiej p. Zawitaj
z p. Grześkowiakową. Bawiono się znakomi
cie. Do rzędu sympatycznych zabaw należy
impreza flSokola" III. i ,,Sokoła" 10, które cie
szyły się dużą popularnością,

Ub. niedzieli odbył się również zjazd Mło
dzieży Katolickiej okręgu bydgoskiego. za
kończony sympatyczą wieczornicą, w sali

Resursy Kupieckiej.. Również pracowicie roz
począł niedzielę ,,Sokół" konny, który ćwiczył
w 16 pułku uł. Po jeździe konnej odbyła się
wspólna fotografją.

Z h hy Rzemieślniczej w Bydgoszczy,
Na zasadzie rozporządzenia Pana Prezyden
ta Rzplitej z dnia 7. 6. 1927 r. Dz, U. R. P.

nr. 53 poz 468, o prawie przemysłowem, mu
szą terminatorzy wszystkich zawodów zgła
szający się do egzaminów czeladniczych do
starczyć świadectwo szkoły dokształcającej
z ukoiiczonego 3-letniego kursu po myśli
art. 155 ustawy przemysłowej.

Dopuszczenie uczni do egzaminów cze
ladniczych jest niemożliwe bez przedłoże
nia świadectwa z ukończonego 3-letniego
kursu w myśl wyżej cytowanej ustawy.

Terminatorzy nie mogący przedłożyć ta
kich świadectw nie mogą być do egzaminu
czeladniczego dopuszczeni i muszą chodzić

do szkoły dokształcającej do końca roku

szkolnego, wzgl. do czasu uzyskania świa
dectwa z ukończonego 3 letniego kursu.

Powyższe odnosi się do wszystkich uczni.

Zwracając cechom, rzemiosłu jak i termi
natorom uwagę na powyższe, prosi Izba

0 przestrzeganie zameldowania uczni do

szkoły do 6 dni po rozpoczęciu nauki, .jak
1 przestrzeganie punktualnego uczęszczania
uczni do szkoły w myśl art. 117 i 118 ustawy
przemysłowej, gdyż równolegle z nauką
praktyczną, idzie i iść musi wyszkolenie
teoretyczne. Według ustawy przemysłowej
jest uczęszczanie do szkoły nierozerwalne

z pracą we warsztacie.

Tylko na podstawie regularnego zamel
dowania i chodzenia do szkoły, może uczeń

uzyskać stopień uprawiający go do złożenia

egzaminu czeladniczego, inaczej jest to nie
możliwe.

By zapobiec skargom i niezadowoleniu

ze strony interesowanych, uprasza się o za
stosowanie do powyższego.

Zfazd Okręgowy Młodzieży
Katolickiej w Bydgoszczy.
W ub. niedzielę odbył się zjazd zarządów

poszczególnych Stow. Młodzieży Katolickiej
okręgu bydgoskiego. O godz. 10 rano odpra
wiona została Msza św. w kościele Farnym.
Obrady odbyły się w sali Domu K atolickie
go i dotyczyły wewnętrznych spraw Stowa
rzyszenia. Wieczorem w Resursie Obywa
telskiej odbyła się piękna wieczornica, U'
rządzona staraniem młodzieży parafji Ser
ca Jezusowego, pod patronatem ks. Mazur
kiewicza. Szczegóły podamy w nast. nu
merze.

— Omyłka. Na zebraniu Ligi Katolickiej
przy kościele Św. Trójcy, w dyskusji zabierał

głos p. Ł. Śledziński, a n ie p. Średziński, jak
błędnie podaliśmy.

— Najechał samochodem na sygnaliza
tor. Dnia dzisiejszego o godz. 3,30 szofer

Bolesław Górski, najechał dorożką samo
chodową nr. 80 przed dworcem na sygnali
zator alarmowy Straży Pożarnej, który zni
szczył z i(|einie. Ponieważ, jak stwierdzono,
szofer był w podpitym stanie, wymienio
nego odstawiono do aresztu policyjnego w

celu zapobieżenia ewtl. dalszym wypadkom,
a samochód odstawiono do remizy straży
pożarnej.

- Czyje klucze? W komisarjacie I. przy

ulicy Jagiellońskiej 21, pokój 44, znajdują
się klucze, prawdopodobnie pocztowe lub

kolejowe. Właściciel zechce się zgłosić po
odbiór.

- Kradzież drobiu. W nocy z 13 na 14
bm. nieznani złodzieje włamali się do kur
nika p. Ottona B. przy ulicy Senatorskiej
i skradli 16 kur oraz 1 indyka, które na

miejscu zabili.

Bydgoskie Bractwo Sterników
pod wezwaniem św. Barbary

w służbie między Bydgoszczą a morzem.

Wspominana aż nazbyt często za tutejszą
kroniką Bernardynów wiadomość o dawnym
bydgoskim handlu z Gdańskiem, sta le p owta
rzane za temże źródłem wzmianki o masowym
eksp orcie zboża , drzewa, wyrobów garncar
skich i sprowadzaniu wzamian towarów ob
cych, jak sól gradowa (zamorska), transporty
,,halecum alias śledzi", wina i ,,pomoranczy"
— jedyny to dość skąpy materjał, którym do
tychczas rozporządzano w tak m ało znanej,
a tak bardzo ciekawej sprawie słynnego w da
wnej Polsce bałtyckiego handlu Bydgoszczy.

Że Bydgoszcz przez swe położenie geogra
ficzne była miastem jakby do tego handlu

predestynowanem, potwierdzenie tego faktu

znajdujemy choćby w zmiance Kazimierza W.
w przywileju lokacyjnym z r, 1346, gdzie król

ten. wyraźnie zakreśla naszemu miastu handel

(rozumie się rzeczny) jako główny jego cel

i przeznaczenie na przyszłość, Że ,cel ten stał

się (w dobrem i złem znaczeniu) jedynym losem

Bydgoszczy, że W'spierali go wszyscy królowie

polscy częstymi przywilejami, a wespół z nimi

duchowni i świeccy panowie, posiadający wła
sne spichrze nad Brdą, o tem wiemy coś niecoś

bądź to z kronik, bądź z owych przywilejów
bądź też nielicznych wydawnictw. Wszą tkie

te jednakowoż wiadom ości razem wziąwszy,
nic nam nie mówią o.., morzu i o Bydgosz
czy.

Zwróćmy się tedy do innych zapomnia
nych i nietykanych dotąd źródeł. Głównie cho

dz: nam o dowiedzenie się, czy była tu jakat
organizacja, któraby cały ten ruch nasz han

dlowy z Gdańskiem wzięła na swoje jb-rki,
podtrzymując go i pośrednicząc w nim tak wy
trwale, że mimo przec iwieństwa i burze, ruch

ten przetrwał w pierwotnej swojej formie aż

d ostatnich przedrozbiorowych czasów Pol
ski i — jakkolwiek w odmiennej postaci —

trwa do dzisiaj j eszcze.

Istnieje w Bydgoszczy stowarzyszenie, chwi
lowo nieczynne i jakby zamarłe, które w swych
zakurzonych pergaminach i księgach ukrywa
sporą część dawnych tajemnic naszego miasta.

Stowarzyszeniem tem jest starożytne Bractwo
Sterników — Fraternitas aąuatica — czyli jak
je później zwano, Cech strochtarzy, tajemnicą
zaś jego to zawarowane przywilejami prawa mu
nicypalne, miejskie i wodne, mocą których
stał się ten cech z biegiem czasu walnym
czynnikiem w przemysłowym i handlowym
rozwoju miasta, główną dźwignią jego rozkwi
tu w XV i XVI stuleciu.

Dzięki nieustannej styczności B. actwa Ster
ników z Gdańskiem, przeszedł do historji nasz

trwały związek z morzem, i, przystrojony kwia
tami legendy, w plótł się niejedncm pięknem
wspom nieniem w duchowe nasze dzieje. B rac
two to bowiem mieni się bractwem św. Bar
bary, patronki licznego żeglarskiego ludu, za
mieszkałego wzdłuż całego Powiśla od Krako
wa aż po brzeg Bałtyku. Jemu to zawdzię
czamy odwieczną tradycję i starą opowieść
p naszem morzu. Tradycja ta zrosła się ściśle

z narodem, stając się jego własnością. Na-
kształ delikatnej morskiej rośliny oplata się
ona zdEwiendawna wokoło pnia polskiego ży

cia. Wyhodowało ją w ciągu wieków polskie
flisactwo.

Członkowie bydgoskiego Bractwa nie byli
zwykłymi flisakami. Jako zamożni właściciele

szkut, galarów i innych tego rodzaju statków,
trudnili się (jak i dziś jeszcze) przewożeniem

wszelkich towarów, wchodzących w zakres

bydgoskiego handlu, główn'e produktów z Ku
jaw, Krajny i Wielkopolski, do ujścia Wisły,
skąd towary te szły w daleki świat, do Holan-

dji, Anglji, Francji i Hiszpanji.
Podobnie jak inne cechy, połączeni byli

nasi sternicy braterskim w ilkierzem; mając jed
nak kodeks odmienny, zbudowany na najstar
szym miejscowym ustroju żeglarskim, wyróż
niani byli z pośród reszty cechów, jako ci, co

służą naczelnej idei miasta i przyczyniają się
do jego handlowego rozkwitu, W jednym
z przywilejów tego cechu czytamy: ,,Sławetne
mu Bractwu Sterników królewskiego miasta

Bydgoszczy przysługuje w procesji pierwszeń
stwo przed cechem zdunów".

W najokazalszym pergaminie, zaop atrzo
nym w dwie doskonale zachowane pieczęcie,
(jedną magistratu m. Bydgoszczy, druga staro
sty Kościeleckiego z r. 1591) odzwierciedla się
dusza tego stowarzyszen ia: komunalny, w struk
turze jeszcze średniowieczny, a jednak mądry
samorząd, p oczuc ie praw i obowiązków
w myśl przyjętego braterstwa, przy dumnej
świadom ości swojego posłannictwa, któremu
władza duchowna błogosławi, świecka zaś

(,,My burmistrz i sp oinie wójt wraz z całą
Radą miasta") statuty potwierdza.

Najbardziej zajmuje nas w tych statutach

to, co dotyczy życia zawodowego naszych ster
ników. Wiązała ich dobrowolna ustawa o na
der ścisłym rygorze. Od każdej ,,rezy" czyi:
wyjazdu do Gdańska obow'iązany był zarówno

sternik jak i jego ,,pomagier" (pomocnik) w pła
cić przepisaną kwotę do skrzynki brackiej.
Opornych braci młodszych, ,,którzyby się nie

I stawieli lub zostali gdzie w drodze albo i we

Gdańsku" karał sąd bracki. Tylko wpisani do

Bractwa m ieli prawo do ,,rezy". , ,Wilków'*
t. j. nieosiadłych w Bydgoszczy sterników nie

dopuszczano do niej. Dopiero po przyjęciu
do Bractwa św. Barbary i wpłacie wpisowego
,,na ozdobę chwały Bożej", mogli ,,odprawo-
wać rezę" narówni z innymi.

Mniej, zamożni, zm uszeni do pracy na ob
cych statkach narażeni byli często skutkiem

różnych wypadków na los hiep cwny, a nawet

na skargi i sądy. Jeden wypadek taki opisany
jest w księdze brackiej z r. 1692. Bogaty ku
piec bydgoski, Erwinowicz, skarży sternika

Dembskiego, że ,,wyszedłszy z Gdańska przed
zamrozem przez nieostrożność statek jego na

ślepym palu zaraz za Gdańskiem zawięźhił",
przez co Erw'inowicz szkodę poniósł( za którą
sobie 200 zł liczy, Dembski się broni, że nie
z jego winy to się stało, ,,ale nieszczęście tak

kazało na ten czas, kiedy właśnie wielce sza
lona morska wiała, i tak gwałtem dobywałem
się w tamtą stronę pod w'iatr, a laski zgrunto-
wać nie mogły, przez co żadną miarą zatrzy
mać statku niepodobna było i tak nieszczęście
chciało, że statek na ślepy pal ugodził, co gdy
postrzegłem; wszystkicmi siłami dobywałem
się, ale niepodobna było statku liną ściągnąć,
lubo i drudzy z inszych statków ludzie dopo
magali, aż w tym czasie bardzo prędko wiatr
morski ucichł i woda ustąpieła" . Sąd ławniczy
uwolnił Dembskiego od winy.

Opis powyższy niechaj posłuży za ilustrację,
jąk ciężkiem niekiedy było życie bydgoskich
sterników. Za to w chwile odpoczynku, w cza
sie miesięcy zimowych, gdy ,,rez" nie było,
wesołością i śmiechem rozbrzmiewała gośpoda
sterników, którzy radzili tu przy piwie nad

wspólnym swym losem i ulep szali statuty, pla
nując wśród tego nowe podróże ńa w iosnę.

C.d.n, Zygmunt Malewski.
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Nadzwyczajne zebran ie wszystkich
k e t Ch. D. w Bydgoszczy.

Imponujące zebranie. - Referat posła CzyszewsRiego. - Żywiołowy protest przeciwko
rygom Poznańczyków i Pomorzan. - Rezolucje.

Zarząd okręgowy Chrześcijańskiej
Demokracji zwołał na wczorajszą nie
dzielę w południe nadzwyczajne zebra
nie wszystkich' kół Chrześcijańskiej De
mokracji w Bydgoszczy cfciem omówie
nia najważniejszych spraw bieżących,
jakie ostatnio wypłynęły na arenę życia
publicznego. Członkowie Gh. D. stawili

się w tak wielkiej liczbie, że sala hotelu

Lengninga z trudnością wszystkich po
mieścić mogła. Również przebieg ze
brania był nader imponujący, gdyż pod
czas całych obrad, trwających trzy go
dziny, panował nastrój uroczysty i po
ważny.

Zebranie zagaił pozdrowieniem kato-

lickiem wiceprezes zarządu okręgowego
Ch. D. p. Jan Sikora, protokół pisał p.
Wciski.

Obszerny referat o bieżących spra
wach politycznych, społecznych i gospo
darczych wygłosił poseł Czyszewski z

Poznania. Prelegent poruszył najważ
niejsze zagadnienia, jakie miały miej
sce na arenie parlamentarnej, w szcze
gólności zaś omówił sprawy budżetowe,
sprawę płac urzędników i funkcjonar
iuszy państwowych, sprawy inwalidz
kie, bezrobocie itd.

Co do t. zw . centrolewu zaznaczył
p. poseł Cz., że centrolew w ścisłem te
go słowa znaczeniu nie istnieje; stron
nictw centrowych i lewicowych nie wią
żą żadne zobowiązania czy ustępstwa;
porozumienie między temi stronnictwa
mi istnieje tylko w pewnych posunię
ciach taktycznych na arenie sejmowej.

Poseł Czyszewski omówił w końcu

projekt naprawy Konstytucji^*,,złożony
w prezydjum sejmu przez klubj\posel-
skie Ch. D., NPR i ,,Piasta". \

Za treściwy i wyczerpujący referat

podziękowano prelegentowi humiemi

oklaskami.

Nad referatem wywiązała się ożywio
na dyskusja.

Radny Kurdelski: Najnowszy projekt
ustawy o nowym podatku na rzecz u-

trzymania izb rzemieślniczych godzi w

najżywotniejsze interesy rzemiosła i

drobnego przemysłu. Dawniej z pobie

ranych 15% dodatku do patentów prze
mysłowych -40% otrzymywały izby rze
mieślnicze na swój budżet, a GO% izby
przemysłowo - handlowe. Obecnie izby
rzemieślnicze otrzymują tylko 10%, a

izby przemysłowo - handlowe 90% tak,
że izby rzemieślnicze nie mają fundu
szów na swój budżet. Wobec tegp mini
sterstwo dla przemysłu i handlu pro
jektuje nową ustawę, według której sa
modzielni rzemieślnicy i drobni prze
mysłowcy mają płacić na rzecz izb rze
mieślniczych 25 zł rocznie od warszta
tu, zaś 12 zł od każdego czeladnika, a

5 zl rocznie od każdego ucznia, co jest
zabójczem dla warsztatów samodziel
nych. Rzemiosło domaga się choćby
tylko przywrócenia dawniejszych sta
wek 40% i CO%.Należy też dążyć do u-

lepszenia urządzeń i składek w kasach

chorych. Więcej pracy i więcej uczci
wości, abyśmy nie stali się krajem e-

merytów i bezrobotnych!
P. Woźny: Kościołowi katolickiemu

wypowiedziano walkę. Wrogowie kato
licyzm u chcieliby odebrać nam i dzie
ciom naszym wiarę. Obowiązkiem na
szym: czuwać i stanąć do obrony.

Red. Formański: Obcięcie przez sejm
funduszów dyspozycyjnych dla mini
strów spraw wojskowych i zagranicz
nych uważani za nieobywatelskie.
Stronnictwa centrowe nie powinny dać

się wciągnąć do roboty demonstracyj
nej woboc rządu, gdyż Polska stoi po
nad Piłsudskim i ponad wszystkiem.
Ch. D . w Bydgoszczy ma w dalszym
ciągu wobec t- zw . centrolewu poważne
zastrzeżenia. Następnie red. F . wystąpił
przeciwko rugom Foznańczyków i Po
morzan z urzędów i posad państwo
wych i samorządowych i wniósł odpo
wiednią rezolucję, którą zebrani- przy
jęli z wielkiem zadowoleniem.

P. Antoni Czarnecki omówił sprawę

ubezpieczeń społecznych.
Radny GórsLi wspomniał o staro

stwach grodzkich i o bezrobociu.

P. Jan Cywiński mówił o socjalizmie,
chcącym bić kapitał partyjny na panu-

jącem obecnie bezrobociu, i zwrócił się
pod adresem rządu z zapytaniem, co

zamierza uczynić w tej ważnej i drażli
wej sprawie społecznej.

Radny Wencel: Protestujemy prze
ciwko rugom Poznańczyków i Pomo
rzan. My tu stanowimy wał przeciwko
niemczyźnio. Mimo to naszą dzielnicę
traktuje się po macoszemu.

Przewodniczący Sikora: Antagonizmu
dzielnicowego nie uprawiamy, prote
stujemy tylko przeciwko oczywistym
krzywdom i upośledzeniom.

Poseł Czyszewski odpowiadał po
szczególnym mówcom dyskusyjnym i

wyjaśnił wiele spraw poruszonych w

dyskusji ku ogólnemu zadowoleniu.

Następnie przyjęto jednogłośnie na
stępujące

rezolucje:
Zebrani członkowie Polskiego Stron

nictwa Chrześcijańskiej Demokracji na

zebraniu dnia 23. 2. w sali hotelu Leng
ninga uchwalają po wysłuchaniu refe
ratu posła K. Czyszewskiego:

1) wzywają klub poselski Ch. D., aby
dążył do obniżenia stopy podatkowej
podatku obrotowego i przemysłowego
obecnie reformowanego przez sejm,

2) wyrażają pełne zaufanie do wnio
sku poselskiego Ch. D. zgłoszonego w

Sejmie co do zmiany Konstytucji, przez
co utrwalą się silne rządy państwa,

3) protestują przeciwko nowoutworzo
nym starostwom grodzkim na ziemiach
zachodnich,

4) protestują z całą stanowczością
przeciwko rugowaniu bez dostatecznych
przyczyn z posad państwowych i samo
rządowych urzędników i funkcjonariu
szy pochodzących z byłego zaboru pru
skiego i zwracają się do kola poselskie
go Ch. D z apelem, ażeby nasi przed
stawiciele parlamentarni domagali się
od rządu zaprzestania tych niesprawie
dliwych i szkodliwych dla państwa ru
gów i naprawy złego przez wydanie od
powiednich zarządzeń do odnośnych
władz i urzędów.

Przewodniczący p. Sikora zamknął
posiedzenie hasłem: cześć Ojczyźnie!

F.
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Koło Przyjaciół Harcerstwa przy hufcach Z. H. P.
w Bydgoszczy.

Z inicjatywy komend hufca żeńskiego
i męskiego Związku Harcerstwa Polskiego
w Bydgoszczy zostało zwołane w ubiegły
piątek konstytucyjne zebranie w kasynie
ojicerskiem 62 p. p., celem utworzenia Kota

Przyjaciół Harcerstwa dla obu tych hufców.

Na zebranie to przybyła bardzo pokaźna
liczba obywatelstwa bydgoskiego, przedsta
w icieli władz wojskowych, miejskich, du
chowieństwa i nauczycielstwa.

Obrady zagaił dowódca 15 dywizji p.

gen. Thommeś, który po żołniersku w bar
dzo obrazowy sposób przedstawił wartość

moralną i obywatelską młodzieży, zrzeszo
nej w Związku Harcerstwa Polskiego.
Wspomniał zarazem, że w walkach o nie
podległość naszej Ojczyzny, m łodzież har
cerska heroizmem swego poświęcenia z po
budek patrjotycznych zachęcała armję pol
ską do ofiarnej walki i do zwycięstwa nad

wrogiem. Dlatego też dziś należy się tą
młodzieżą opiekować. Jest to obowiązkiem
starszego społeczeństwa!

Na przewodniczącego powołano ks. prob.
Skoniecznego, który do pióra poprosił ko
mendantkę hufca żeńskiego p. Kosobucką,
a na ławników pp.: inż. Tychoniewicza i

inż. Krzywca.
O potrzebie Koła Przyjaciół Harcerstwa

w ygłosił referat pułk. dypl. dr. Folniaszek,

poczem p. Kosobucką odczytała regulamin.
Nad regulaminem wywiązała się obszerna

dyskusje, w której zabierali glos pp.: ks.

mjr. Wiszniewski, ks. Bober, inż. Koso-

bucka, dr. Nehrebecki, Papiński, Barański,
Rybicki, por. Szymanowski, radca Tabeau

i inni. Po uwzględnieniu poglądów regu
lamin został przyjęty jednogłośnie. Do za

rządu wybrano: dr. Chmielewskiego, dyr.
Skalskiego, inspektora Łapińskiego, Bara
nowskiego, rektora Ewalda i prof. Tymlera.
Do zarządu oprócz tego wchodzą przedsta
wiciele: wojska, nauczycielstwa i komen
danci hufców żeńskiego i męskiego. Do ko
misji rewizyjnej weszli pp.: pułkownik Po-

wierzą, pułk. Polniaszek i Zarembianka.

Po omówieniu rozmaitych spraw prze
wodniczący ks. prob. Skonieczny apelem do

zgodnej współpracy dla dobra Związku Har
cerstwa Polskiego zamknął obrady.

- Okradzenie okna wystawowpgo, W no
cy z dnia 20 na 21 bm. wybili nieznani

sprawcy szybę okna wystawowego do skła
du rzeźnickiego p. Romańskiego przy Zbo
żowym Rynku 9 i skradli wyroby masarskie

wartości około 200 zł.

— Przestroga przed złodziejem. Ostrzega
my mieszkańców przed złodziejem, który włó
cz y się po mieszkaniach pod pozorem druto
wania starych garnków i kradnie przytem, co

mu sie da, korzystając z nieuwagi lub nieobe
cności domowników w m ieszkaniu. Garnków
on nigdy nie drutuje, bo gdy się zdarzy, że
która z gospodyń chce mu dać żądaną pracę,

wymawia się, że zapomniał drutu; ale zato

wielu już dokonał kradzieży. Ponieważ o zło
dzieju tym jest już powiadomiona policja, prze
to w razie pojawienia się w czyjem mieszkaniu

należy go przytrzymać i oddać w ręce władz.

- Ujęcie sprawców okradzenia okna wy
stawowego, W nocy z 20 na 21 bra. jacyś
sprawcy wybili szybę okna wystawowego mi*

strza rzeźnickiego p. Romańskiego, przy Zbo
żowym Rynku ł skradli z tegoż okna znaczną
ilość wyrobów mięsnych, wartości 230 zł. Po
licja w poszukiwaniu za sp rawcami, ujęła
dwóch osobników mocno podejrzanych o tę
sprawkę, a to 20-letniego Władysława H. i 20-

letniego Jana D. bez stałego miejsca zamiesz
kania.

'Spiesz
na pocztą i zamów

Dziennik Bydgoski"
bo pierwszy juz

Misfóol

...... mwujummjuh:****
'

Kto chce

PIKNIKI
dobrze i tanio zakupić,

niech się do największej Fabryki Pianin

b.

BYDGOSZCZ, ULICA ŚNIADECKICH 56

zwróci.

PIERWSZORZĘDNE REFERENCJE!
^Dog idne warunki spłaty. ^— Dłagoletaia gwarancja^

— Na bezrobotnych f-ma Eugeniusz Krfl-

ger, Hurtownia Szkła, złożyła 100 zł.

— Ważne dla osób składających życze
nia 7. okazji ślubów oraz innych uroczystości
familijnych. Jeszcze dwa tygodnie dzielą
nas od chwili, kiedy schyliwszy kornie gło
wy przyjmiemy szczyptę popiołu, na znak

40-dniowej pokuty- i wstrzemięźliwości od

uciech i zabaw. Zanim jednakże to nastąpi,
staną przed ołtarzami setki par oblubień
ców, by połączywszy się nierozerwalnym
węzłem małżeńskim, pójść razem przez ży
cie. Z tej więc okazji popłyną tysiące ży
czeń i telegramów, od znajomych, krewnych
Oraz przyjaciół. — Do tych wszystkich wła
śnie osób, które wysyłać będą życzenia, To
warzystwo Czytelń Ludowych zanosi skrom
ną prośbę, a mianowicie wysyłający życze
nia niechaj składają je tylko na telegra
mach narodowych T. C. L., które są nadzwy
czaj efektowne i w zupełności dostosowane

do uroczystości chwili. Cena telegramu wy
nosi 50 gr. za sztukę, zaś zysk płynie na

organizację T. C. L. instytucję, która w cza
sach niewoli była tem nieoficjalnem, lecz

istotnem ministerstwem oświaty polskiej,
która setki tysięcy rodaków wydarła z pa
szczy wroga przed zupełnem zgermanizowa-
niem. Telegramy narodowe nabywać można

we wszystkich większych księgarniach, lub

też bezpośrednio w sekretariacie T. C. L. na

Pomorzu, Grudziądz, ul. Lipowa nr. 28. Po
nieważ pojawiły się już falsyfikaty telegra
mów narodowych, z których zysk płynie do

kieszeni jednostki prywatnej, przeto prosi
my wyraźnie żądać telegramów T. C. L.,
i zwrócić uwagę, czy na blankietach znaj
dują się inicjały Towarzystwa.

— Kradzież mieszkaniowa. Dnia 17 bm.

po południu włamali się nieznani złodzieja
do mieszkania p. Leona Barcikoskicgo,
przy ulicy Wiatrakowej 11, gdzie po rozer
waniu zamków przy biurku skradli 149 zł

gotówki. Byli to specjaliści na gotówkę,
gdyż innych rzeczy nie ruszyli.

PROGRAM W KINACH.

CORS'O. Dziś poraź ostatni najnowszy i naj
lepszy film sensacyjny p. t. ,,Kanitan Hazard".

Nadprogram komedja p. t. ,,Cyrk na poczeka
niu".

KRISTAL. Dziś poraź ostatni ukaże się ro
daczka nasza, Pola Negri w swej wspaniałej
kreacji upadłej kobiety, w pierwszym filmie eu
ropejskim p. t. ,,Ulica potępionych dusz". Nad
program ,,Strażnicy obłoków", piękna sztuka

lotnicza,

MARYSIEŃKA dziś poraź ostatni wyświe
tla wielkich zalet dramat p. t. ,,7 przykazanie",
z subtelną Janetą Gaynor w roli głównej.

NOWOŚCI. Dziś poraź ostatni wyświetla
przecudny dramat p. t. ,,Ulubienica załogi",
0 akcji ciekawej i żywej, pełnej momentów

dramatycznych i humoru. Nadprogram in tere
sujące wydarzenia w świecie ,,Tygodnik Para-

mount".

OKO. Dziś premjera fascynującego dramatu

p. t. Ciernie losu", z Pawłem Rychterem. Na
scenie rewja w nowym repertuarze.

PAW dziś wystawia najpotężniejsze arcy
dzieło filmowe p. t. ,,Ofiara przemocy",
z udziałem Conrada Veidta, W ernera Kraussa

1 Harry Liedtkego. Na scenę zaangażowała
dyrekcja dwóch znakomitych komików Mu
szyńskich, Franka flegmatyka i innych.

PROGRAMY RABJ0FONICZNE.

WTOREK, 25 LUTEGO.

17,00; Warszawa. ,,Kącik artystyczny". Występ
Hanki Ordonówny.

19,20: Katow ice ,,Halka" op. Si. Moniuszki.

19,30: Budap eszt. ,,Uprowadzenie z Seraju",
opera Mozarta.

19,35: Lipsk. ,,Norma", op. Beltni'ego.
19,55: Berlin, ,,Trawiata" Yerdi' ego .

20,00: Zagrzeb, Biaiogród. ,,Tannhauser", op.
Wagnera.

Dziś premjera I

Fascynujący pełen napięcia i

emocji dramat w 10 akt. p. t. Ciernie losu
W roli głównej przepiękna gra, bogata wy-

iPili mira "*iee"Wintergartenu Berlina.

Na scenie

Pewfa

w nowym repertuarze,
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Diazdrowych i cierpiących!
Od 26 lat znane nacieranie

uśmierza szybko i pewnie
wszelkie dolegliwości natury
reumatycznej, gośćcowej,
nerwobóle, ból głowy, zębów

1CHDOMEŃTOL ao na^adT
Skład wysyłkowy Ichtiomentolu:

Laboratorjum cliera. aptekarza M-ra Szymona Edelmana we LWOWIE, Teatyńska 16.

Małoletni włamywacze
zrobili podkop.

Dnia 23 bm. wieczorem szeregowy 62 p. p .

przytrzymał 15-letniego Stanisława Deresia,

zamieszkałego przy ulicy Siemiradzkiego 6

i 14-letniego Antoniego Więckowskiego, zamie
szkałego przy ulicy Jackowskiego 16. Małole
tni złodzieje wykopali podkop pod ścianą, któ
rym dostali się do warsztatu 8 Dyonu samo
chodowego i skradli tam kilkanaście żarówek

samochodowych, które im odebrano, a złodziei

osadzono w areszcie. Młodzieńcy ci, przed do
konaniem podkopu i kradzieży byli w kinie,

gdzie widocznie zaczerpnęli wzorów do swego

brudnego czynu.

— Kradzież biżutcrji. Dnia 22 bm. w go
dzinach popołudniowych włamali się jacyś zło
dzieje do mieszkania Anieli Dembek przy uli
cy Staszyca 5 i skradli większą ilość biżutcrji,
wartości 1200 zł.

Posiedzenie komisji taryfowej pracowni
ków komunalnych odbędzie się dziś,24bm.
o godz. 18 w lokalu Dolina2.

Kalendarzyk zebrań Ch. D.
KOŁO CHRZEŚCIJAŃSKIEJ DEMOKRACJI

KORONOWO.

Walne zebranie odbędzie się w środę,
26bm. o godz.19wlokalup.Nowakaprzy
Rynku. Referent przybędzie z Bydgoszczy.
Oliczny udział członków prosi - Zarząd.
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Posłuchaj, jak szczęście przemawia, chcąc Twego dobra:

,,Nikt Tobie nie pomoże, Jeżeli Ty sam sobie nie dopomożesz"
Dnia6 marca rozpoczyna sięmiesiąc bogactwa, miesiącwktórym wy

grane sięgają do kwoiy

28.000 .0 00 zlwiifcSa
Jestto miesiąc ciągnienia 5-ejklasy Państwowej Loterji.

Harzekasz. a sur, sobie pornó: nie chcesz. - Wiedz o tem, że główna wygrana H ej klasy wyrosi
750.000 złotych, przyczem co drugi numer wygrać musi.

Cos'antcn V*Ssassaa śsgSlaaDB 5 0 atSewifą*dia .

50 złotych nikogo nie zrujnuje, natomiast wygrane, jakie łatwo psięgnąć możesz
"

dadzą Cilepszei spokojniejszejutro.

Więcposłuchaj, jak szczęścieprzemawia chsącTwego dobra
Spłeszdotutejszej najszczęśliwszej Kolektury Loterji Państwowej

,,Uśmiech i%rfyiw2*Pommskm 1.
inabądźlosklasy5-ej. - Wszelkie wygrane wypłacasięnatychmiast!
Zamiejscowym wysyła się losy po uprzedniem wpłaceniu należytości na konto

'P . K.O.nr. 212684. (4778

Na tropie krwawych morderców
ks. prob. Bobowskiego z Sadek?

Potworny mord, dokonany na osobie

ks. dziekana Robowskiego, wstrząsnął
opinją, publiczną i zmobilizował policję
śledczą do wytropienia ohydnych spraw
ców zbrodni na plebanji w Sadkach

pow. wyrzyskiego. Od pierwszej chwili

wszczęto energiczne śledztwo. Sprowa
dzony pies policyjny nie mógł wskazać

żadnych śladów, dokonano więc w oko
licy obławę na podejrzanych osobni
ków. Drogę, wywiadu i ciągłych poszu
kiwań zaaresztowano dwie grupy ban
dytów, bardzo podejrzanych o dokona
nie mordu. Aresztowano mianowicie
dwóch wytrawnych zbrodniarzy, którzy
na terenie Pomorza dopuścili się całe
go szeregu przestępstw, przedewszyst-
kiem napadów rabunkowych. Areszto
wano następnie bardzo już podejrza
nych dwóch opryszków, którzy do sty
cznia br. odsiadywali karę więzienia
w Nakle. Podczas swego pobytu za

kratami więziennemi dopytywali się
swoich kolegów, pochodzących z powia
tu wyrzyskiego na kogoby można doko
nać napadu rabunkowego. Osobnicy ci

byłi poinformowani, że śp. ks. dziekan

Robowski odziedziczył niedawno spa-

CENY TARGOWE W BYDGOSZCZY,

Dn. 22 lutego 1930.

Mięso: wołowina 1,10 -1,80, wieprzowina
1,60—2,00, słonina 1,80—1,90, baranina 1,20 -

1,60, cielęcina 1.20—1,60, smalec 2,40, sadło

1,90-2 ,00 .

Nabiał: jaja 2,40—2,50, masło 2,40—2,60,
ser 45—55.

Jarzyny: marchew 15, buraki 15, włoszczy
zna funt 40—50, cebula 15, kapusta 20, czer
w'ona 35—40, w'łoska 50, fasolka 70, groch 30—

50, brukiew' 15, kalarepa 25—30, kapusta bru
kselska 1,00—1,20.

Drób: gołąbki 1,00-1,30, kury 4,00 -8,00,

gęsi funt 1,40—1,60, kaczki 6.00 —10,00, indy
ki 10.00 -20 ,00 .

Ryby: liny 2,00—3,03, szczupaki 1,80—2,50,
okonie 60—1,50, karpie 2,00—3,00, karasie 1,00
— 2,50, płotki 50—80, leszcze 80—2,00, sanda
cze 2,80—3,03.

Bank Polski płacił w dnia 24 lutego za:

dolary amerykańskie 8,83 -8 ,84
funty szterłingów 43,20
franki szwajcarskie 171,39
franki francuskie 34,76
marki niemieckie 212,10
guldeny gdońskie 172,64
szylingi austrjackie 125,07
liry włoskie 46,53
korony czeskie 26,30

Najszczęśliwszelosysprzedaje tylko Kolektura,,UŚMIECHFORTUNY'* Bydgoszcz, Pomorskal.

dek po zmarłym bracie z Samostrzela.

Opuścili oni więzienie przy końcu sty
cznia br., a m orderstwa w Sadkach do
konano dnia 31 stycznia br.

Ponieważ niem a dotąd namacalnych
dowodów ich winy, policja nie ustaje w

prowadzeniu śledztwa, które rozwija w

różnych kierunkach. Szczegółów śledz
twa brak, zresztą, ze zrozumiałych
względów trzymane jest ono w tajem
nicy.

Z życia towarzystw.
Bydgoskie Tow. Wioślarskie. Roczne walne

zebranie odbędzie się w czwartek, 27 bm. wie
czorem o godz. 7,30 w hotelu Lengninga. Upra
sza się o punktualne i liczne przybycie.

Wydział Tow. Bielawskich, Jutro, 25 bm.

wiecz. o godz. 7,30 w lokalu p. Ferenca odbę
dzie się roczne walne zebranie, na które za
rządy wzgl. delegacje poszczególnych tow. za

prasza zarząd Wydziału.
Tow. Uczniów Kupieckich. Roczne walne

zebranie w środę, 26. bm. w wielkiej sali p,

Mellera pl. Piastowski o godz. 8 wiecz. Na

zebranie to zapraszamy wszystkich uczniów za
trudnionych w kupiectwie i biurowości.

Klub towarzyski ,,W ar". Dziś w poniedzia
łek, o godz. 20, zebranie konstytucyjne w loka
lu klubowym. Należy przynieść podkładki do

statutu i regulaminu.
O.P .N, ,,Naprzód". ZebranieO.P.N.we

wtorek, 25 bm. w salce.

S. M,P. ,,Promyk". Lekcja śpiewu w ponie
działek, 24 bm. o godz. 7 w ognisku.

Grupa Powstańców Wlkp. z roku 1918-19,
Zebranie zarządu wraz z komisją rewizyjną
w czwartek, 27 bm, o godz. 19. w hotelu Leng-

ninga. Komplet konieczny.
Zrzeszenie Adeptów Gry Filmowej. Nad

zwyczajne walne zebranie w czwartek, 27 bm,
o godz. 19 w ,,Harmonji", W razie nieprzybycia
wymaganej ilości członków, drugie zebranie

pół godziny późąiej.
Związek Niższych Pracowników Pocztow.

Dnia 24 bm. o godz. 19 roczne walne zebranie

w restauracji ,,Pod Lwem", ul. Marsz. Focha.

Stow. kapców zbożowych i nasiennych na Pomorzu.
Notowanie z dnia 20 lutego 1930 r.

Ceny za 100kg.franco stacja załadowania

na Pomorzu.

Pszenica dw orska........................ 32,00 —33,00
Pszenica ta rg o w a .................................. 82 ,00 -81 ,50
Żyto .1. . ......... o17,50—18,00
Jęczmień dworski .................... 2 1 ,50 -21 60

Jęczmień targowy ........ 19,00—18,00
O w i e s ........................

- *0.** '

15,50—16,00
Mąka pszenna 65% .... . *52,00—56,00
M ąka żytnia 70% ..................................31 ,50 ^-32 ,50
Otręby pszenne ......... 15,00 -16 ,00
Otręby żytnie - -

............................. 1 1,00—12,00

m n o ,,pjaw*
Początek o 7 i 9.

Tytko 3 dni.

3

największe

gwiazdy ConradVeidt,Werner Krauss, Harry Liedtke
w najpotężnieszym

arcydziele

filmowym p. t

03 1311
przy nl. Gdańskiej nr. 131/132 en składnicy spedytora Bsrizli:

W środę dnia 26lutego o godzinie 10przed
południem sprzedawać będę w sprawie spornej:
samochód ciężarowy inark i ,,Chevroleta 4 cy
lindrowy z karoserją w dobrym stanie gotów do

jazdy.
1*1.PiecltowlaSfi

zaprzysiężony licytator i taksator

nl. Grodzka 23i Długa 8, centrala mebliTel.1651.

Kupno oKazyjne1!

5-osobowa. 4 -drzwiowa w doskonałym stanie, mało

używana, korzystnie do oddania. Wezmę starszą
Chevrolett lub'Ford-Limuzynę jako wpłatę. Oferty
upraszam pod ,,C. T ." (4819

Dzielnego

EKSPEDJERTA i DEKORATORA
poszukuje od1.4 .1930r.

DOMROnNHT wTCZEWIc, Marszałka PiMkim dl l
Świadectwo, życiorys, fotografja pożądane. 4792

MkwSsftorów
zdolnychienergicznych ze szerok. znajomościami

do zawierania uSsezpieeseift

ta życie, Mlnastępstw wypadków
i odpowiedz, cywilne - prawnej

poszukuje na korzystnych warunkach

Tow.Akc.Ubezp. SfW lfH w Warszawie

Zgłoszenia przyjmuje
Oddział Bydgoski, Dworcowa 18c.

Niefachowcy zostaną wyszkoleni.(4813

Na sc'aliło cyrkowy program
komików Ift-SusEyiftskich,

Franka fiegmatyka i innych,
Śpiew, bumor, tańce, kawały

na czasie. (4.718

Ostrzegam 48tl
wszelkie firmy kupieckie
oraz osoby inne przed
udzieleniem pożyczki
wzalędnie towaru z po
kryciem wekslowem memu

mężowiFr. Ługowsk'iemu,
z Sępolna (Pom.) . Atoli

prawdą jest, że u wymie
nionego stałe ogłoszenia
Przetargu przymusowego
ostatecznie już na inwen
tarz oraz meble. Równo
cześnie zaznaczam,że roz
siewane pogłoski z jego
strony wobec mnie jest
jegowyrafinowanemkłam
stwem. Bronisława Ru-

gowska. położna obwodo
wa,Jadowniki,pow.Żnin.

Napisowe słowo (tłusto) 25groszy, każde dalsze
słowo 15 groszy, 5 liczb - jedno słowo

i, w, z, a - każde stanowi jedno słowo.
Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

Drobne og
Większe ogłoszenia wśród drobnych lOO% drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń.

Dlaposznkującychposady20*70zniżki.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9.

j | y P0LECEK8J*

Szlifiernia

ostrzy: brzytwy, nożyczki,
łyżwy. Poznańska 6. (4820

KSprzedam
m ało używaną parową

maszynę .Wolfa”. Wiado
mość młyn Przyborowo.
Kował-Kuiawski. 4809

Warsztat
reperaeyjnydlamotocykli
w najlepszem położeniu,
w pełnym biegu i bez

konkurencji na sprzedaż.
Of.pod,M.P.” do Dz.

Bydg. 4798

Striekmaszysnf
(gankowe) od 20 do 100 cm.

długości w różnych gru
bościach od 5-ki do t4-k:

oraz szagatówki i maszyny
do wyrabiania. rękawiczek
w dobrym stanie na sprze
daż. W . Kanicki, Łódź. ul.

IZamenhofa 24. (48j5

Powózki

używanainowa sprzedam
Pomorska 49/50, podwó
rze. (F2678

Sprzedaż
okazyjna. Luksusowa limu
zyna 5 miejsc siedzących
(ca 16.000 km.) natychmiast
na sprzedaż. Za pośredni
ctwo 500 zł prowizji. Zgł.
do ekspedycji Dzien. Bydg.
pod ,,4817". (48t7

B
WToftrrm

Cornecista
(jazz-trąbka) poszukiw'any
od 1.3.30.r. dopierwszo
rzędnego zespołu Zgłosz.
Maksymiljaa Orłowski

Gniezno, Hotel Francuski.
4812

CSsątnego
rzetelnego chłopca jako
ucznia przyjmie St. Za-

kaszewski. Centrala Op
tyczna, Gdańska 7. (48dl

Służącą
uczciwą, pracowitą, do

w'szystkich prac domo
w'ychposzukuję od 1. mar
ca. Kujawska 7. F2679

W C POKOJE ~S1

Pokój
umebl., osobne wejściedo
wynajęcia dla dwóch in

teiigen(nyehpanów. Chro
brego 15,p. lewo. (F2688

Pokój 4791
umebl. po wynajęcia dla

dwóch panów z osobnem

wejściem. Chełmińska 18.

Fotograf a n j
portret5złpoleca: rWiol"

Marsz. iFocha 11. (F1703

Dóźiae

Mody
damskie, męskie, wykonu
je według najnowszych
żurnali, no przystępnych
cenach Leon Maliszewski,
salon mód, ul. Błonia 3,
parter. 3838

:s
Skład 4816

bez tow'aru z urządzeniem
wraz mieszkaniem 3 pok.
i kuchnią zaraz do wy
dzierżawienia wprost od

właściciela domu, nadaj*
się na biuro pośredniczą
wszelką branżę iak rze
miosło. Zgłosz. J . Stańko,
Chełmża, Chełmińską 22
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Leżanki

kanapy, klubowe garni
tury i materace najtaniej
i z gwarancją tylko u

Andrzeja Nowaka, Weł
niany Rynek 5-6. 4019

Materace

patentowe wykonuje fa
chow'o po cenach fabrycz
nych Józef Bobkiew'icz,
Urocza, wejście Kowal
ska 5. (4u!).l

Ładownia
i naprawa akum ulatorów

samochodowych i radjo*
wyeh, nawijanie dynamo,
starterów i magnetów.
j.DELCO" Gamma 8 . (44t0

Dr%ewo

przeciera Tartak, ul. To
ruńska 26, telefon 98. (4170

Furmankę
oferuję do zwózki cegły,
żwiru i wszelkich prac.
Ceny bardzo umiarkowa
ne. Sprzedam wilka tre
sowanego. Poniatowskie
go nr. 7, dzierżawca. (4734

Panowiei

Najbardziej zniszczoną
garderobę czyści, reperu
je starannie, najtaniej:
,Ekonomja”, Dr Emila

Warmińskiego 15. (F2677

Wielki
wybór majątków ziem
skich, mniejszych 1 więk
szych resztówek, bardzo

ładnych młynów, cegielni,
tartaków, gościńców', ka
mienic. wil,interesówhan
dlowych i t. p . Poleca:
Biuro Pogoń, Dworcowa 8o

Gospodarstwo
20 mórg z inwentarzem

żywym i martwym, cena

podług ugody na sprze
daż. Stolarz, Niemcz, pocz.
Bydgoszcz. (4744

Gospodarstwo
46 mórg dobrej ziemi,
wtem 7 mórg łąki dwu-

kośnej z torfem, cena 25

tys., wpłaty podług ugody.
Adres wskaże Dz. Bydg.

4740

Gospodarstwo
prywatne 27 mórg buracza
nej żytniej ziemi, inwen
tarz żywy i martwy, kom
pletny zaraz ua sprzedaż.
Adres wskaże Dzień. Bydg.

4741

Gospodarstwo
52 morgi z żywym i mart
wym inwentarzem koło

szosy. 5 m. cd dworca za
raz sprzedam. Scharpff,
Wałdowo, pow. świecki.

4735

Dom
z mieszkaniem tanio na

sprzedaż. Chołoniewskie
go 28. 4774

Dwa

składy fryzjerskie w cen
trum, dobrze prosperują
ce. Toruńska 5, Święto
jańska 10. F2525

Tanio

sprzedam dom z składem

kolonjal nym Bydgoszcz,
Ks. Skorupki 7/8. (4758

Skład
galanteryjny z towarem lub
bez. najruchliwszy punkt
Grudziądza z p owodu spraw
familijnych natychmiast od
stąpię. Oferty do Dz. Bydg.
Grudziądz, pod , ,Galanter
ia". (4762

Ketonja(kę
z mieszkaniem sprzedam
zaraz. Adres w Dz. Bvdg.

4770

Rzeżnictwo

Toruń, najnowsze urzą
dzenie elektryczne, pięcio-
pokojowe mies-zkanie, ce

na 5 000, wpłaty 25o0 zł

sprzeda Sokołowski, Byd
goszcz, Śniadeckich 40:

F2675

Skład
kolonjal ny istniejący oko
ło 8 łat, w najlepszem
położeniu Bydgoszczy, w

pełnym biegu z 3 poko-
jowem mieszkaniem na

sprzedaż. Potrzeba około
1500'J zł. Zapytać w Dz.

Bydg.
' 4316

W ilg
wolne 6 pokoi korzystnie
sprzeda Sokołowski, Śnia
deckich 40. F2595

Plac

budowlany na sprzedaż.
Gołębia 74. 4470

Okazyjn(a
sprzedam z powodu fami
lijnych stosunków 2 ptr.
dom na Pomorzu w pow
mieście w dobrem poło
żeniu w Rynku, w któ
rym znajduje się skład
bławatów za cenę 40 tys.
zł, wpłaty 20 two złotych
Poważne zgłoszenia przyj
muje: B. Wiśniewski,
Skórcz, pow. Starogard.

4535

Pianino

śliczny dźwięk sprzedam
tanio także na raty. Ma
jew'ski, Pomorska nr. 65.

F2548

Najlepsza
okazja dobrego zakupu.
Sypialki, jadatkf, męskie
pokoje, regały do książek
biurka, garderoby do

przedpokoi, lustra tremo,
obudowania przed kana
pę, zegar stojący 15o zł,
garnitur pluszowy 150 zł,
kanapy 35-125 zł, kuchnie
125 zł, stoły 18 zł, szafy
do garderoby 55 zł, sza-

fonierki 35 zł, biełiźniar-
ki 18 zł, Singera maszy
ny do szycia, cynkowe
wanny do kąpania, łóżka,
krzesła, stoły do rozcią
gania na sprzedaż. Okoie
Jasna 9, Jakubowski.

4793

Meble
kuchnie 75, 9u, 120, 140 zł

sprzedam. Sowińskiego 2.
F2691

Łóżka
ławki stolarskie, mały wó
zek i listwy do firan

sprzeda taDio. Grunwal
dzka 142, II p. (4746

Sypialkę
dębową tanio sprzeda.
Grunwaldzka 142, II p.

4745

Westfalska
kuchnia,maszyna krawiec
ka, łóżko żelazne sprze
dam. W ełniany Rynek 7,
Zylberstain. (4767

Rower

męski sprzedam tanio
Gdańska 58. 4768

Wóz
roboczy tanio sprzedam.
Grunwaldzka 98. 4772

Rower

wyścigowy na sprzedaż.
Rupienica 9. (4789

Rower
tanio na sprzedaż na obcy
rachunek. Plac Poznański
nr. l , skład. 4784

List

hipoteczny 16.000 zł to%
na majątku sprzedam i
100 mórg z budynkami
około Inowrocławia sprze
dam łub zamienię na do-
mek w Bydgoszczy. Zgł.

do filji Dzień. Bydg. pod
,L ist 16.090”. (F2689

iGEDI
Kamienice.

kupię w Bydgoszczy do
129.000 gotówki wpłacę
40.000 i dam nieruchomość
dochodową miasto powia
towe wartość 45.0U0 re
szta do umowy, mieszka
nie ze składem wolne.

Zgłoszenia: Biuro Pogoń
Dworcowa 80.

Kupie
za natychmiastową zapłatą
dobre używane meble oraz

dobre pianino. Zgłoszenia
z podaniem ceny upraszam
do eksped. Dzień. Bydg.
pod , Pianino'". (3999

Jestem 4737

stałym odbiorcą wszelkiej
ilości masła mleczarskie
go przy natychmiastowej
płacy Obszerne oferty
z stron mleczarń uprasza
Franciszek Potracki, Fia
tów, Grenzmark (Niemcy;.

Poszukuje P1B

kupna mleczarni z poda
niem ceny. Of. do Dzień.

Bydg. pod ,,Mleczarnia”.

R LEKCJE y j

Kurs handlowy
5-eio miesięczny na Prakt,
kursach handl. Prof. Jana
Hennesa, Bydgoszcz, u lica

Chrojrego 7, rozpoczyna
się l-go marca br. Zapisy
przyjmuje codziennie od
12-1 i 6 - 7 . Dyrekcja. (3u5u

Który
z uczniów IV ki. gimn.
humanistycznego chciałby
brać wspólne lekcje. Zał.

pod .Nauka 48” do Dzień.
Bydg. (4064

Dam

uczennicy z
' 5 tej lub

wyższej klasy utrzymanie
za udzielenie pomocy do

1-szej klasy. Wiadomość
w Dz, Bydg. 4730

K TSTSSTY!
w.sir /M

Zdolni
zastępcy do sprzedaży
popularnego artykułu na

raty, wysokie dochody.
Zgł. osobiste Hotel Metro-

pol, pokój 14. 4761

Poszukujemy
zdolnych zastępców do

sprzedaży losów na raty!
Nasi zastępcy zarabiają
miesięcznie ponad zł 40t)0,
nie ponosząc żadnego ry
zyka, ponieważ wszelkie
na raty sprzedana prem-
jówki i dolarówki prze
chowujemy we własnym
skarbcu. Niskie ceny i naj
lepsze prowizje, patent,
P. K. P. Piszcie natych
miast: Lombardowy Bank

Spółdzielczy, Lwów, Mic
kiewicza 4. 3912

Poważny
bank zaangażuje zdolnych
i wymownych zastępców
do sprzedaży dolarówek
i premjówek. Płacimy pro
wizję o 25 % wyższą od
konkurencji. Skrupulatne
obliczenia prowizyjne co

15 dni. Początkujących po
uczamy. Zgłoszenia Lwów .

skrytka pocztową 271. (4465

Kucharka (4459
która w restauracji pra
cowała potrzebna zaraz.

Strzelnica, Toruńska 175.

Dziewczynę
niżej lat t6 do mycia i ety
kietowania butelek przyj
mie zaraz. .Fortuna”,
Plac Wolności 1 w po
dwórzu. 4682

Chłopak
do wszelkich prac domo
wych nie niżej lat 18 po
trzebny zaraz. Zgłoszenia
Restauracja Zagłoba,
Gdańska 165. 4797

Służące
wykwalifikowane w goto
waniu oraz wszelkich prac
domowych potrzebne za
raz. Nasiadek, Marszałka
Focha 14. 4796

Inwalida

samotny,kóry wniesie kon
cesję, może się zgłosić z

podaniem warunków. Zgł.
pod . Inwalida” do Dzień.

Bydg. 4807

Służąca
pracowita zaraz potrzebna.
Peche, Marsz. Focha 8 II.

F2683

Służąca
do wszystkiego i gotowa
nia polsk. i niem. zaraz.

Św'iętojańska 16, III ptr.
prawo. F2690
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w związku z panuj'ącym obecnie zastojem |

jest dopiero wtenczas celową, jeżeli 1

o niej dowie się ogół kupujących. Naj- 1

lepszym i najtańszym sposobem zawia- i

dotnić o tem najszersze sfery społe
czeństwa jest bezsprzecznie

ogłoszenie w ,,Dzienniku Bydgoskim'* 1

które wobec wielkiej poczytności na- I

szego pisma ma skutek zapewniony! i

rmmimmimis

Chcesz
otrzymać posadę? Musisz

ukończyć kursy fachowo-

korespondencyjne profe
sora, Sekułowicza, Warsza
wa, Żórawia 42e. Kursy wy
uczają listownie: buchał

terji, rachunkowości ku
pieckiej, korespondencji
handlowej, stenografji,
nauki handlu, prawa, ka-

ligrafji, pisania na ma
szynach, towaroznawstwa,
angielskiego, francuskie
go, niemieckiego, pisowni
oraz gramatyki polskiej.
Po ukończeniu świadec
two. Żądajcie prospek
tów. 2958

Potrzebują
zaraz dwóch kasjerów do

antobusn, kaucją 1000 zł

pożądana. ZgŁ do Dzień.
Bydg. pod ,, Kaucja". (4739

Fryzjerką
dzielną poszukuje Salon
Warszawski, Ks. Skorup
ki 107. 4787

Potrzebni
zdolni krawcy i krawcowe
do płaszczy. Grzegorzew
sk i, Stary Rynek. (4799

Czeladnik
szewski na stałe zatrud
nienie potrzebny od 2. III .

Andrzej Turz, Wlęcbork.
F2674

Stolarz
znajdzie południowe za
trudnienie. Król. Jadwigi
nr. 18. (F2684

23 złotych
dziennie nietrudno zaro
bić lekką pracą piśmienną.
Zgłoszenia fir'ma Carbon,
Gdynia, (alitó i

Bezrobotni!

Inteligentni, wymowni pa
nowie (panie) mogą się
celem osiągnięcia stałej
posady natychmiast zgło
sić. Zarobek 600- 80 't zł

miesięcznie. Zdolnych do

podróżowania przyjmuje:
Insp. Mońka w Bydgoszczy
Dworcowa 59, od 10—12
i4-6. 4780

Służąca
z gotowaniem potrzebna
zaraz. Gdańska 40, I pra-

(4773wo.

Dla mego
składu kolonjalnego po
szukuję od 1. 3. br. wzglę
dnie później dzielnego i

rzetelnego pomocnika.
Of. z podaniem pensji i

odpisami świadectw upra
sza Z. Scisłowski, Lidz
bark (Pomorze). 4747

Stolarz
na olszową robotę potrze
bny. Warmińskiego lO.

F2673

Ucznia
do mego skiadu kolonjal
nego i restauracji poszukuję
zaraz. Z. Dąbrow'ski, Nakło,
Bydgoska 359. (4463

Ucznia 4477

przyjmie StSwitalski,
mistrz mechaniki, Nakło
n./N*, Dąbrowskiego 294.

UczeA
fryzjerski potrzebny. Ło
kietka 22. F2687

Pielęgniarką
sumienną, doświadczoną
poszukuje się od 1. 3. 39
do prywatnej lecznicy w

Bydgoszczy Of. p o d , 3000"
do filji Dz. Bydg. (F2S2!

DzieSna
prasowaczka pożądana.
Hetmańska 25. 4483

Służąca
do wszystkiego potrzebna.
Poznańska 35, Adaszkie-
wicz. 4754

Potrzebna

dziewczyna cliętna lubiąca
dzieci i do wszelkich nr

bót domow'ych. Wiadomość
w filji Dz. Bydg. (F2685

Poszukuję
posługaczki do robót domo
wych. Toruńska 15, Zalc,

4^08

Dziewczyna
do wszelkich prac domo
wych z gotowaniem z pro
wincji od 1. 3. potrzebna.
Gryfkowska, Długa nr. 5 .

4786

V poszukują IM

Biuralistka
z kiłkuletuią praktyką po
szukuje posady od 1. 3 .

Łask. zgł. do Dz. Bydg. pod
, , l marzec". J (462U

Wypożyczę
200 zł za udzielenie posa
dy książkowej. Zgł. do
Dz. Bydg. pod .200 zł”.
Na odpowiedź dołączyć
znaczek. (4738

Młodsza
panienka, która ukończy
ła kurs handlowy zaraz

lub pófniej poszukuje po
sady. .Of. do Dzień. Bydg.
pod .Kurs”. (4802

Biedna
uczciwa wdowa p oszukuje
pranie poza domem. Dłu
gosza 14. (4790

Córka F2686

uczciwych rodziców która

pragnęłaby wyuczyć się
jako fryzjerka może się
zgłosić do mojego zakładu

Błaszczyk, Dworcowa 18d.

Kupiec
branży kolonjalnej i żela
za obeznany z wszelką
pracą biurową i magazy
nów', b iegły w liczeniu
i piśmie poszukuje jakie
gokołwiek zajęcia za

skrom nem wynagrodze
niem. Łaskawe zgłoszenia
proszę do filji Dziennika

Bydg. Grudziądz, pod
. Pracowity”. 4763

Panienka
z lepszej rodziny przyj
mie posługę bez wynagro
dzenia lecz za dobre trak
towanie. Łaskawe oferty
do Dziennika Bydg. pod

K. L. 20”. 4733

UczeA
piekarski uczciwych
rodziców poszukuje po
sady w większej piekarni
w Bydgoszczy. Zgłosz.
proszę skierować do Dz.

Bydg. pod ,Uczeń”. (4729

RS,;)M
Wydzierżawię

od l marca, mieszkanie 3

pokojowe i 3 ubikacje, na
dające się na skład kolon-

jalny lub konfekcyjny we

wsi Stanisławka pow. Toruń

ugoda na miej scu. Właśc.
Jan Tomasik. (473l

^jj^MlESZKANiA^I

4 pokoje
z przynałeżnościami nowo-

wybudowane na III. ptr,
wynajmę. Cieszkowskiego
nr. 2, II. ptr. F18149

Mieszkania
8 pok. komfort z przynal,
wynajmę. Cieszkowskie
go 2, w łaściciel. F2607

Mieszkanie
6 pokojowe do wynajęcia.
Gospodarz, Król. Jadwigi
nr. 7. (F2578

Mieszkanie
ładne lpokoj.dła młodego
małżeństwa do wynaję
cia. Adres wskaże Dzień

Bydg. 4752

Pokój
i kuchnia zaraz do wyna
jęcia. Konopna 11. (4788

yi2 pokoje
próżne lub częściowo u-

meblówane poszukuje za
raz w zględnie od pier
wszego bezdzietne mał
żeństwo. Zgłoszenia pod
, Spokojni” do Dziennika

Bydg. 4787

umebl. z osobnem wej
ściem zaraz do wynajęcia.
Okolę, Chełmińska 14.

4759

Pokój
do wynaięeia. Poznań
ska 15, II ptr. pr. (4753

Pokój
umebL ewent. z utrzy
maniem. Cieszkowskie
go2,IIp. F 26u6

Pokój
Błonia 9, II pr. (4634

Pokój
nmebł. dla 2 pań lub pa
nów zaraz. Babia-Wieś 3d,
II. ptr. prawo. 4695

Pokój (F2680
do wynajęcia, może być
z używaniem kuchni Ul,
Sienkiewicza 57, I. p. 1.

2 pokoje
um ebl z używaniem kuch
ni Krasińskiego 9. F2681

Pokój 4750
umebl. na 2 lub 1 osobę
bez pościeli do wynajęcia.
Hetmańska 7, parter lewo.

Pokój
umebl. do wynajęcia, ul.
Łokietka 1, II ptr. (4742

Przyjmę
dwóch panów na pokój.
Ks. Skorupki 14, Sehab ek.

4755

Wspólny
pokój dla pana tanio w y
najmę. Garbary 24, Maj
chrzak. (4756

Pokój
dla pana. Długosza 16,
parter. 4760

Pokój
dobrze umeblowany do

wynajęcia od 1. marca.

Paderewskiego 7, I. ptr.
prawo. F2676

Pokój
z pianinem i utrzymaniem
do wynajęcia. Błonią 2, 11
lewo. 4778

Pokój
z utrzymaniem dla t—2

panów, fortepian. Poznań-

'a14,Iprawo. 4582

Elegancko
i skromnie umebl. poko
je z centr. ogrżew. telefo
nem ect. do wynajęcia.
Dworcowa 30. II . lewo.

F2682

wn ssrm

13-20 000 zi
na I hipotekę i dobry
procent na nieruchomość
wśródmieściu Bydgoszczy
wartości około I(W tys.
Oferty do Dzień. Bydg.
pod , Aleje Mickiewicza”.

4691

3.000 zł

pożyczki postukuję gwa
rancja zapewniona. Of do
Dz. Bydg. pod ,,S. L." 4743

Wspólnika
z kilku tysiącami poszu
kuję do przedsiębiorstwa
handlowego, możliwie szo-

ferującego, lecz nieko
niecznie. Zabezpieczenie
pewne. Oferty do filii
Dzień. Bydg. pod rZaraz”.

4770

Zgubiłem
papiery wojskowe. Makow
ski Jan, Fordon. 4506

Unieważniam
zgubioną książeczkę woj
skową F. Dzieszka. (457l

Dokument

wojskowy wystawiony
przez biuro wojskowe w

Bydgoszczy na nazwisko
Bronisława Jagły, który
mi przez przeprowadzkę
zaginął, unieważniam Br.

Jagła, (4580

Stefcia
dlaczego nie otrzymuję
odpowiedzi? 4648

Za długi
mojej żony Franciszki
Broda nie odpowiadam.
Franciszek Broda, Opła-
wiec. (4736

Ostrzeżenie.
Ostrzegam przed kupnem
lub wydzierżawieniem do
mu względnie mieszkania
od p. Łęczyckiej w Byd
goszczy przy ul. Strzelec
kiej nr. 24. Dom wspo
mniany wyżej nabyłem w

styczniu b. r. aktem no-

tarjal nym sporządzonym u

adwokata Dr. Typrowicza
i Jurkiewicza w Bygdosz-
czy. W. Dąbek, gosp. (4777

Do
wiadomości. Ze soboty na

niedzielę, na zabawie
mechaników wr Resursie

kupieckiej na sali zgubiłem
znaczek od garderoby
mego płaszcza ł czapki,
Znalazca znaczka odebrał

płaszcz i czapkę Wy
dawcza płaszcza znaowego
mężczyznę, zatem proszę
natychmiast zwrócić, gdyz
oddaję sprawę policji
śledczej. Ustronie 11, No
wacki. 4785

n i
Chcesz 14303

się ożenić lub wyjść za
mąż szybko i dobrze,
zgłoś się do największego
biura matrymonjalnego
. Postęp”. Warszawa. Po
znańska nr. 22. Wysyłamy
dyskretnie kilkaset ofert.

Przystojna
wykształcoua starsza pan
na, niezależna miłego, sz la
chetnego charakteru, gosno-
ilarna, zapozna towarzysza

życia, wdowca ewentualnie
z dziećmi. Of. pod ,,Po-
znanianka" do Dz. Bydsr.

4768



Powózki będą wysyłane na stację Złotniki Kujawskie,

fan

Gnieźnieńska

Loterja na Konie
Cenalosu1zł.11losów10 zł
w yłącznie porta lub za zaliczeniem

Ciągnienienle
28-go kwietnia b. r.

poleca 3962

Felicja Kaschowa
kolektura

Loterji Państwowej

Gniezno, nliea Tumska nr. 5 .

Tel. 200 .

P. K.O . Poznań 207907.

BBsnaEna

Parówka,,bana"
rok budowy. 1913, 8 atm.,
jak nowa, oraz 6 konny

aHBaaraeź
korzystnie na sprzedaż.
W. Gietz, Nieszanka

p. Podgórz pow. Toruń.
4803

Kto buduje
w bieżącym roku, temu dostar
czam drzewo według życzenia
także kompl. budowie stodoły itd.
na dogodnych warunkach spłaty.
Prosimy rozmiar budowli podać.
Jaśtak ScHoppe. tartak parowy

Cekcyn (Pom.). 4647

Reiistratir
potrzebny zaraz do

kancelarji adwokackiej
i notarialnej w Toru
niu. Reflektuje się tyl-

1 ko na osoby, które by
ły już czynne przez
dłuższy czas u adwo
kata. Zgłosz, do ,Parr
Toruń, Szeroka pod
nr. ,,193”. 4804

Sprzedam
zaraz 58 morgowe gospo
darstwo. Ziemia buracza
na, budynki masywne, in
wentarz martwy i żywy
kompletny. Wpłata i ce
na kupna podług ugody.
Powód sprzedaży, ,,nie
snaski rodzinne**. Jan
Kowalski III, Grotnadno,
poczta Falmierowo, pow.
Wyrzysk, Wielkopolska.

4810

C ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 60 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,00 zł.,
na dalszych stronach 85 gr. za milim. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 200/, zniżki'.
Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych lOO% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela sie rabatu

Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. ~ Ogłoszenia zagraniczne 250/, dopłaty. - 'Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20% drożej^
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy

Bank M. Stadthagen. - Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznan. ' '

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Są. Akc. w Bydgoszczy. - Za redakcję odpowiedzialny: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy,
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Dnia 21 lutego 1930 r. o godzinie 11-tej wieczorem
zasnęła w Bogu po długich i ciężkich cierpieniach, zasilona
Sakramentami św., moja najdroższa i najukochańsza, nigdy
niezapomniana żona, nasza najukochańsza córka, siostra,
wnuczka, bratanka, synowa, bratowa, siostrzenica i kuzynka

i. p.
V.BfoziorzemsHicti

w 22-gim roku życia. W ciężkim smutku pogrążeni

Nął, rodzice, bracia i rodzina.
Aplinki, dnia 22 lutego 1930 r.

Stacja kolejowa Pruszcz Pomorski.

Serock, Bydgoszcz, Wudzyn, Cbojnice, Starogard i Brodnica

Eksportacja zwłok w środę, dnia 26 lutego br. o go
dzinie 4-tej po południu z domu rodzicielskiego do kościoła

parafjalnego w Serocku pow. świecki. Nabożeństwo żałobne
i pogrzeb dnia następnego o godzinie 10-tej.. (48l8

Osobnych uwiadomień nie wysyła się.

Str. 10. ,,DZIENNIK BYDGOSKI** wtorek, dnia 25 lutego 1930 roku. Nr. 46.

Wszystkim którzy wzięli udzi'ał w po
grzebie ś. p. męża mego

Witolsia Łabuń-Drozdowskiego
Przewielebnemu Duchowieństwu, Dyrekcji
Prywatnego Seminarjum Nauczycielskiego
Żeńskiego. Młodzieży Szkolnej. Przyjaciołom,
Kolegom i Znajomym oraz delegacji Związku
Powstańców Wielkopolskich 1918 i 1919 r.

z Nakła składam serdeczne
*C

**

4764)

l i i soii^Icic'
Żona.

KBrzetffarge BBraeigBiracasapww.
Dnia 25 bm., o godz. 10.30 sprzedam przy ni.

Promenada 36 najwięcej dającemu za gotówkę na
stępujące przedmioty:

2 konie i szory, 2 powozy. 2 rolwozy.
2 słoty biurowe. 5 regałów. 2 szafy, 1 szafę
ogniotrwała, 3 krzesia, około 400 osi po
wozowych i resorów, narzędzia stolarskie
i ślusarskie oraz kilka maszyn z przemy
słu drzewnego. (47ó5
Woźniak, kom. sądowy z poi. w Bydgoszczy.

IBrzerfaBrgii*irzi9sranawisaswet.
D nia 25. bm . sprzedawać będę jak następuje:

Ogodzinie9,30przy u!. Dworcowej 91: garnitur wiklinowy.
O godzinie 10-tej przy ulicy Dworcowej nr.17 . I. ptr.

1szt. około 17 mtr. materjalu.
O godzinie 9-tej przy ulicy Dworcowej nr. 18c, I. p?r. lewo:

2 kluby, kanapę, okrągły stół i 2 krzesła.
O godz. 10,30 przy ul. M arcinkowskiego 10, part. iewo: biurko
O godz. 11-tej przy ul. Dworcowej 52, w podwórzu: 2 fotele.
O godz. 11,30 przy ulicy Dw orcowej 59, panter lewo:

4 lampkowy radioaparat z głośnikiem .

O godz. 12-tej przy ulicy Dworcowej 49, II ptr. prawo:
kanapą z obudowaniem i lustrem.

O godz. 12,30 przy ulicy Unja Lubelska 14a:
biurko z fotelem, kanapą 12 fotele.

4775) Kucharz, komornik sądowy.

Sprzeda! przymusowa.
We wtorek, dnia 25 bm., o godz. 9 sprzedam

w podwórzu firmy Herzke przy ul. Gdańskiej
przez licytację najwięcej dającemu za gotówkę:

iBlanIai^Gmmwmm
4782) Kozłowski, kom. sądowy w Bydgoszczy.

iicigtfaciia
drzewa spałowego i utyfkswego
z lasu byszewskiego odbędzie się w sali p. Kar
nowskiego w Salcie w piątek, dnia 28 lutego
o godz. t po południu.

Zapłaty me będzie się pobierało w terminie licy
tacyjnym, lecz kupujący będą winni ją złożyć w prze
ciągu 10 dni do Banku Ludowego w Korouowie. (4732

Byszewa, w lutym 1930.

PrzewodniczącyPozoru Kościelnego.

W piątek, dnią 21 lutego o godzinie 6-tej wieczorem zasnął w Bogu
po długich lecz ciężkich cierpieniach opatrzony kilkakrotnie Sakramen
tami św. mój najdroższy mąż, nasz najukochańszy nigdy niezapomniany
tatuś, brat, szwagier, wujek, troskliwy teść i dziadek

Konstanty Zielsdorf
restaurator

w 56 roku życia, o czem donoszą w smutku pogrążeni
Bydgoszcz, dnia 21 lutego 1930 r. Żona i dzieci.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek o godzinie 4-tej po południu
z domu 'żałoby, u l. Bocianowo 15 a na nowy cmentarz.

Nabożeństwo żałobne za duszę Zmarłego odbędzie się we wtorek
o godzinie 9 tej rano w kościele Serca Jezusowego. (4783

Uchwała. Na wniosek z dnia 7 stycznia 193 r.

udziela się kupcowi Władysławowi Malichowi z Wy
rzyska odroczenie wypłat na przeciąg 2 miesięcy t. j.
do dnia 21 kwietnia 1930 r. (art. 12 rozp. P . Prez.
Rz. P. z dnia6marca1928r.) (4814
Wyrzysk, dnia 21 lutego 1930 r. Sąd Powiatowy.

P r z e l a r ź EBs*;s:i*BraiasshwiB.
Dnia 26 b. m . o godz. 11-tej przed południem

sprzedawać będę w składnicy p. H arlwiga, przy
ul. Dworcowej 72, najwięcej dającemu za gotówkę:

itaMg ttircMiiilitemm.
4821) Wałkiewicz, kom. sąd. z poi. w Bydgoszczy.

Ośiviaficzen3e.
Adwokat Dołęga Szczudłowski wBydgoszczy

sprawujący kuratelę nad majątkiem ordynata Kunow-

skiego z Trzebonia, ogłosił w numerze 43 rGazety
Bydgoskiej” z dnia 21. II . 1930 r. ostrzeżenie, w któ-
yem zarzuca mi, że bezprawnie wszedłem w posiada
nie majętności Trzeboń, a ponadto ostrzega wszyst
kich przed zawieraniem ze mną jakichkolwiek trans-

akcyj. Za to postrzeżenie” wytaczam Szczudłowskiemu
równocześnie sprawę karną o oszczerstwo i oszczer
cze szkodzenie mi na kredycie, albowiem ogłoszenie
to w treści swej fałszywe ogłosił Szczudłowski wbrew

lepszej wiedzy. Już dnia 18. II . 1930 r. została jemu
bowiem doręczona uchwała Sądu Powiatowego w Łob
żenicy znak akt. 3. L. 1/28 według której:

1. Sekwestr nad majątkiem Trzeboń został zniesiony
na podstawie wyroku Sądu Okręgowego w Byd
goszczy z dnia 22.1. znak"akt. 155/29, doręczonego
Szczudłowskiemu dnia 17. II . 1930.

2. Komornikowi sądowemu polecono odebranie ma
jątku Trzebonia od sekwestratora majora Szy
mańskiego i oddanie w posiadanie Franciszka
Siewkowskiego.

3. Polecoub sekwestratorowi złożenie sprawozdania
finansowego i bilansu.

4. Sekwestrator został ze swego urzędu zwolniony.
Uwierzytelniony odpis tej uchwały złożyłem u ad

wokata M. Śmiegielskiego, Ul. Mostowa 2, gdzie ją
wszyscy zainteresowani przejrzyć mogą. Na zasadzie

tej uchwały oddał mi komornik sądowy dnia 18. i 19.

lutego 1930 r. majętność Trzeboń z inwentarzem i za
pasami, wobec czego jestem przez Sąd uznanym
prawnym posiadaczem majętności Trzeboń.

Dając powyzsze do wiadomości uważam ostrzeżenie
adw. Dołęgi-Szczudłowskiego jako bezpodstawne.

Trzeboń, dnia 21 lutego 1930.
Franciszek Sie wkuwali1

4776) dzierżawca m ajętności Trzeboń

Przetarg przymusowy.
Dnia 28 lutego 1930 r. sprzedawać będęw Hucie

pow. Bydgoszcz w drodze publicznego przetargu za go
tówkę najwięcej dającemu:

o godz. 10 przedpoł. u p. J . Olejarza

Jałówką (czarno białą)
o godz. 11 przedpoł. u p. P. Krzyżana

jałówką (czarno białą)
o godz. 12 w południe u p. K. Bartca

maszifn^ do młócenia i 2 sztuki bjfdła regat.
ogodz. 1wpołudnieup.E.Stopy

cielą i wirówką do mleka
o godz. 2 popołudniu u p.I.Jantaowiaka

wirówką do mleka i krową
o godz. 3 popołudniu u p. M. Gondaja

jałówką 2 letnią
o godz. 4 popołudniu u p. J . Stopy

maciorą prośną (4748
G roch o w sk i, egzekutor Wójtostwa Wierzchucin Król.

MNIEJSZA STOCZNIA W POLSCE
szuka zaraz 48os

Uwzględnione będą tylko zgłoszenia osób
absolutnie trzeźwych, energicznych i doświad
czonych w reperacji okrętów. Życiorys, od
pisy świadectw oraz wymagania uprasza się
kierować pod nr. ,,4 8 0 6 li do Dzień. Bydg.

Dzisiaj rano zasnął w Bogu po dłuższej ciężkiej chorobie nasz ko
chany brat i kuzyn ś. p.

proboszcz lisowski i pąchowski
przeżywszy lat 49, a 21 lat kapłaństwa, o czem zawiadamia imieniem

stroskanej rodziny

Jan Arndt, sędzia powiatowy.
Lisewo Kościelne pow. Inowrocław, Bydgoszcz, dnia 24. II. 1930. r.

Eksportacja zwłok do kościoła w Lisewie odbędzie się w środę, dnia 26-go
lutego br., o godz. 3 popoł., pogrzeb nazajutrz o godz. 10 przed południem.

Kawiarnia i Restauracja
Dworcowa 31. fi! Dworcowa 31.

zaprasza na dziś poniedziałek na smaczne

fltmłkiinetgiwieprzowe oraz

Świeże Riszfki własnego wyrobu.
\ 479i)_______ Koncert artystyczny.

Dnia 22 bm., o godz. 16 zasnęła w Bogu nagle na udar serca nasza nie
zapomniana matka, siostra, ciocia, teściowa, babka i prababka ś. p.

z izfsnerów

przeżywszy lat 72 o czem donoszą w smutku pogrążone

Bydgoszcz, dnia 24 lutego 1930 roku. Dzieci.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 25 bm. z domu żałoby ul. Senatorska 12

o godz. 16-tej. - Msza św. za duszę zmarłej w środę, 26 bm., o godz. 8-ej w klasztorze
Sw. Wincentego a Paulo. (4800


